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R e d a k c j a  p r z y jm u je  s t r o n y  

o d  g o d z in y  11. d o  13.

n  ja lizm-przeżytkiem.
p o se ł N ied z ia łk o w sk i odpow iada  w  w a i zach o d n ia  E u ro p a . A  tu ta j  M arks, g d y

dobutn iku11 na nasz a r tyku ł  o „ofercie1 sa- ,by  żył, nie mógłby zyskać naw et przyna- 
’r r  pod adresem P- P. r 

■ nę,;. że
„żadnej oferty nie było; był poprostu aity- 
kuł w  „K urjerze Porannym ' 1 wcale rozsąd
ny w niektórych swoich ustępach, -  mniej | socja i ii cp w s zc ] } ^  k r e ty k ę  soc jalizm u, 
rozsądny — w innych; i na tern koniec ' . 1

„Ż ad n ćj o fe rty  nie było"'... Może! W  ta 
k im  raz ie  je d n a k  by ło  coś w ięcej, n iż ofer- 
■ i. U jaw n iła  się m ianow icie  tę sk n o ta  lew icy  
;■ m a c y jn e j do  so ju szu  z P. F. S ., —  tę sk n o 
ta ,  o p a r ta  o k ilk a  d z ies ią tk ó w  la t  zgodnej 
p ra c y  w- ta jn e j i rew o lu cy jn e j „ ro b o c ie 11 

p rze d  w o jn ą , —  tę sk n o ta , k tó re j po s tro n ie  
P . P . S. o d p o w iad a  p o d o b n y  se n ty m e n t w 
s to s u n k u  do lew icy  san acy jn e j-  A  to  znaczy  
w ięcej, n iż fo rm a ln a  o ferta ... Z resz tą , p . pos- 
N ied z ia łk o w sk i m a d a lek o  w ięcej, n iż m y 
dow odów  n a  to  tw ie rdzen ie .

A le p o za to m  n ie chcem y się sp ie rać  z 
p . N iedz ia łkow sk im  n a  te m a t te j „ o fe rty 1'. 
S p ra w a  w sp ó łp rac y  z s a n a c ją  je s t  ciąg le 
w  p o w ie trzu  ty lk o ... N a to m ia s t chc ie libyśm y 
w róc ić  do p o ru szo n e j p rzez  n as , a  p rzez p. 
N ied z ia łk o w sk ieg o  p o d ję te j sp raw y  —  „o d 
p ły w u  soc ja lizm u 11 w  E u ro p ie . T o  bow iem , 
co p. N ied z ia łk o w sk i pow iedzia ł w  te j sp ra 
w ie, zapew ne św iad czy  o jego  p rzy w iązan iu  
do  ide i soc ja lizm u, a le  nie dow odzi, an i je 
go  sp o strzeg aw czo śc i, a n i o d w ag i w w y c ią 
g an iu  u  "niosko w. R zecz bow iem  ta k  się 

p rz e d s ta w ia , że soc jalizm  d z is ie jszy  tra c i 
s ta le  w p ły w y  i .znaczenie i ja k o  o rg an iz ac ja  
i ja k o  id eo lo g ja . A p- N ied z ia łk o w sk i teg o  
n ic chce, czy  n ie m oże w idzieć

N IC , ALBO PO TW O R N O ŚĆ .
p. N ied z ia łk o w sk ieg o  u d e rz y ła  k ie d y , (a m o
że nie u d e rz y ła )  re f lek s ja , że socjalizm , k tó 
ry  0<j  ]a f —  p o w ied zm y  d o k ła d n ie  87 (bo 
od  ro k u  1847), d o b ija  sio o w ładzę  i o re 
a liza c je  sw ego „ u s tro ju  , m im o w spa-

Przedstawiciele młodzieży u ks. kard. Katowskiego
proszą o in terw encję  z powodu masowych aresztowań.

(Telefonem od naszego sprawozdawcy).
W arszawa, 26. 6 . W południe przyjęci zostali 

przez ks. kard. R akow skiego prezesi stow arzy
szeń akadem ickich, k tórzy  omówili ciężką sy
tuację m aterjalną młodzieży akadem ickiej a je
dnocześnie zwrócili się do ks. kardynała z proś

W arszawa 26. 6 . (Tel. wł.) W kołach poli
tycznych kursują różne pogłoski w sprawie 

i zmian w rządzie, przyczem mówi się. że na cze
le rządu miałby stanąć pułk. Sławek. Pogłoska 
ta  w ydaje się mato prawdopodobną, ho p. S ła
wek symbolizował zawsze syntezę między grupą 
łegjonową w obozie sanacyjnym  a kołami gos. 
podarczem i i konserw atystam i. Obecnie zaś róż
nice między tenu dwoma składnikam i sanacji 
powiększyły się i myśli się może nietyle o ce
mentowaniu caiej konstelacji sanacyjnej, ile o 
rozszerzeniu frontu r.a lewo, przyczem w grę

Z ap ew n ia , lcżnośc i do gm iny.
GRAM OFON S O C JA L IS T Y C Z N Y . —

P . N ied z ia łk o w sk i p o za  teru nie p rzeczy , że 
..fa szy zm “ (tem  ok reślen iem  o zn acza ją  ’p. p.

lub
i w alkę z nim ) p o czy n ił wr n asze j części E u
ropy  duże p o stęp y . T y lk o  uw aża, że to  je s t 
s ta n  p rze jśc iow y , i że po  pew nym  okresie  
zw ycięstw r „ fa szy z m u 11 n ad e jd z ie  o k res  zwy 
c ięstw  „ p ro le ta r ja tu 11, tj .  soc ja lizm u. A lbo
w iem  —  „ u s tró j s o c ja l is ty c z n y 1 n iesie z so 
b ą  „ ro zw iązan ie11 w szy s tk ich  tru d n o śc i i 
p raw d ziw y  ra j n a  ziemi.

...B yło to  tuż p rzed  w ojną. M ussolini 
m yśla ł w te d y  o „ rew o lu c ji sp o łeczn e j11. S p o t 
k a ł się je d n a k  z k ry ty k ą  to w arzy szy , k tó 
rzy  z p ew n o śc ią  n ie  w iedzieli, coby  im  n a le 
ża ło  rob ić  n a z a ju trz  po u d an iu  się  te j „ re
w o lu c ji sp o łe cz n e j11. W y d a li w ięc Mussoli- 
n iem u  rozkaz, żeby  się w t przem ów ien iach  
i a r ty k u ła c h  trz y m a ł „ u s ta lo n y c h 11, „ tra d y 
c y jn y c h 11 k an o n ó w  p a r tj i  so c ja lis ty czn e j 
W łoch . P rz y sz ły  ,,wródz!l o d pow iedz ia ł im 
tw ard o :

— Nie będę wędrownym gramofonem 
socjalizmu!
R o la  p. N ied z ia łk o w sk ieg o  w so c ja liz 

mie w y d a je  mi się podobną do roli g ram o 
fonu.... M arks n a g ra ł  raz p ły tę  do g ram o 
fonu  so c ja lis ty czn eg o , a pp . N iedzia łkow - 
scy  z całą, bezm yślnością  w łaściw ą ludziom  
pozbaw ionym  poczucia  rzeczywdst-oSci ob- 

1 w ożą ją  i n a k rę c a ją , bez w zg lędu  na to , że 
s ię  dziś ca łk iem  inne śpiewa, m elodje. S ą 

  Może sk u tk iem  tego  śm ieszni. Są- ludźm i p rze 
sz łości i ty lk o  przez n ieporozum ien ie d z ia 
ła ją  w' 2 0 . w.

P rzem ian y  p o lity czn e  i g ospodarcze  —■ 
w b rew  zasadom  raa tcrja lizm u  dziejow ego  — jcerów polskich z szefem sztabu głównego gen. 
s ą  n as tęp s tw e m  p rzem ian  ideo log icznych ; a . Cłąsioro^&kim na ezcle zakłady wojskowe i cy 

n ia łe j d la  siebie k o n ju n k tu ry  wT p ew nych  • id eo lo g ja  20. w. je s t zap rzeczen iem  id eo lo -, wilne na Okęciu, zakłady Skoda oraz dokonał
o k resa ch , sk a z a n y  je s t  c iąg le  n a  ro b o tę  jg-ji w ieku  19.: je g o  libe ralizm u  in d y  wid n a li- (przeglądu stacjonowanego w W arszawie I p.

a lb o  podziem ną. —  albo  co n a jw y że j —  n a  -stycznego i jeg o  k ła so w o śei. W  ślad  za te

bą o interwencję w sprawie ostatnich m aso. 
wycli aresztow ań wśród studentów . Ks. kardy
nał ustosunkował się do potrzeb młodzieży ży . 
ezliwie i obiecał interwenj-ować u prem jera Ko
złowskiego.

Czy „rozszerzenie frontu" na lewo?
wchodzą możliwości wciągnięcia elementów ro
botniczych i kół drobnego w łościaństwa. Jeżeli 
chodzi o tekę spraw  wewnętrznych, to rozgryw . 
ka toczy się między kandydaturą p. Miedziń- 
sltiego, k tó ry  miałby być zwolennikiem ostrej 
polityki wewnętrznej a kompromisowej w sto . 
sunku do mniejszości oraz p. Nakoniecznikowa- 
Klukowskiego. obeznanego dobrze ze stosunka. 
mi wśród Ukraińców. P rasa sanacyjna potw ier
dza zapowiedzi zmian w rządzie i przypuszcza, 
że zmiany nastąpią prawdopodobnie jeszcze w 
bieżącym tygodniu.

Anglja i Sowiety utrwalają współpracą,
USTANAW IAJĄ ATTACHES W OJSKOW YCH PRZY AMBASADACH.

Londyn, 26 czerwca (FAT.). Pomiędzy W. B ry tau ją a Związkiem Sowieckim doszło do 
porozumienia w spraw ie wzajemnego ustanow ienia przy am basadach a ttach es wojskowych. 
Narazić a ttaches ci będą w jednej osobie reprezentow ali w szystkie trzy  rodzaje w ojsk: lą 
dowe, napow ietrzne i flotę, zamierzone jest jednak  powołanie później specjalnych a ttaches 
lotniczych. Nominacje a ttaches wojskowych am basady brytyjskiej w Moskwie i am basady 
sowieckiej w Londynie nastąpić m ają w dniach najbliższych.

P race gen. Debeneya w W a rs z a w ie .
(Telefonem od naszego sprawozdawcy). 

W arszawa. 26 czerwca. Członek francuskiej 
rady  wojennej gen. Debeney zwiedził w tow a
rzystw ie oficetów francuskich i wyższych ofi

m a rg in es ie  żyra a  zb io row ego  (dem onstracje , 
s tre jk i poc-hody itp .)  I  m oże go u d erzy ła  
d r a g a  jeszcze m ysi, że tam , gdzie w reszc ie  
u zy sk a ł w p ły w y  i  m ożność rea lizow an ia  
sw ego „ u s tro ju 11, z te j jego  rea liza c ji w yszło  
a lbo  n ic , — albo  po tw o rn o ść . T a k  bow iem  
jest. w  rzeczyw istości- Z so c ja lizm u  w y ch o 
dzi a lb o  nic, a lbo  p o tw orność . N ic w yszło z 
rząd ó w  socjalizm u w  A nglji, —  po tw orność  
ze zw y c ięs tw a  soc ja lizm u  bo lszew ick iego  w  
R osji. To je s t w daściw ie k ró tk ie  u jęcie  b i
la n su  w alk  -socjalizm u o p ły w  n a  p ań s tw o  

i za razem  stw ie rd zen ie  obecnego  s ta n u  so

c ja lizm u w  św iecie.
W y m ien ia ją c  k ra je , w  k tó ry c h  wypływ 

soc ja lizm u  je s t  jeszcze w zg lędn ie silny , m o
g liśm y  w  środkow ej i zachodn ie j E u ro 
p ie w ym ien ić  ty lk o  C zechosłow ację . P . N ie
d z ia łk o w sk i w y m ien ia  je szcze  Pa-nję, An- 
g l j k i  k ra je  zam orsk ie ... J e s t  to  je d n a k  n a 
c ią g a n ie  p ew n y ch  fa k tó w  d la  p o tw ie rd zen ia  
„p o b o ż n y ch  p ra g n ie ń 11. W  A nglji n iem a ż a d 
n y ch  ' ‘. .zw y c ię s tw "  soc ja lizm u . Co się zaś 
ty c z y  k ra jó w  zam orsk ich , to  b y ć  m oże. że 
M arks o d b ie ra  gdzieś n a  czarnym  lądzie  spe 
c ja ln y  k u lt . P rz y z n a  je d n ak  p. N ied z ia łk o w 
ski. że h is to rję  tw orzą. —  n ie D an ja , n ic

m i p rzem ianam i

'lotniczego. W południe odbyło się na czesc 

lu d zk o ść  w y k o n a ła  z w r o t ‘gościa francuskiego śniadanie w ydane przez
d zie jo w y  k u  now ym  form om  ustro jow ym .jm in istra , spraw  wojskowych, którego 'eprezen- 
k tó rc  rów nic są d a lek ie  liberalizm ow i, ja k  so > w a l  pełniący obowiązki w icem inistra gen. 
cjalizm ow i. Po tak im  zw rocie n ie m a  pow rn- j Kasprzycki.
tu  do  p o żeg n an y ch  w artości- T ak  ja k  w iek Popołudnie gen. Debeney spędził na kon 
19., w iek  liberalizm u nie w róc ił rln „ t r ą d y - 1 ferenejach a wieczorem był podejm ow any obia- 
c y jn y c h 11 form  w. 17 lub  18. IV historj'. jest .dem w am basadzie francuskiej. Po obicdzie 
c iąg ły  po stęp  i rozw ój, n iem a co fan ia  s ię .'o d b y ł się w am basadzie raut.

w yspy  z m órz po łudn iow y  cli, ale —  środko-

,.P o w ta rz an ie  się11 h is to rii je s t ka lam burem  
m yślow ym  po trzeb n y m  dla ludzi len iw ych , 
żeb y  nie p o trzeb o w ali m yśleć. Do nieb n a 
le ży  le a d e r  p . P . S.

P . N ied z ia łk o w sk i oczyw iście znów  nie 
zechce te g o  zrozum ieć i będzie sio da le j 
dziw ił, ja k  „G łos N aro d u 11 m oże g ło sić  po 
g lą d y  ta k  o d b ie g a ją ce  od. n a s tro jó w  ..m as11. 
I na, p o p a rc ie  sw o jśg o  o p ty m is ty czn eg o  p o 
g lądu  n a  p rzysz ło ść  socjalizm u, p rzy to czy ć  
nam  go tó w  zmów ja k ą ś  zam o rsk ą  w yspę, 
k tó re j tu b y lc y  z zach w y tem  s łu c h a ją  p ły ty  
z so c ja lis ty czn eg o  gram ofonu-.. T ru d n o ! N a
s tro je  tych  ..m as11 n ie  w pływ ają, ma nasz p o 
g ląd  o socjalizm ie. N aw et rzek o m o  so c ja li
s ty c zn e  w e d łu g  p. N iedz ia łkow sk iego  n a 
s tro je  „ m a s*1 w- Stam ach Z jed n o czo n y ch ". 
A lbow iem  ży jem y  w  E u ro p ie . A m a sy  ro b o t
n ik ó w  w  E u ro p ie , p an ie  pośle N ied z ia łk o w 
sk i, od w ró c iły  się od  soc ja lizm u, k tó ry  albo

mc u m ia ł p rzep ro w ad z ić  rea liza c ji sw ego 
„ ra ju  n a  ziem i11, a lbo  w  rez u ltac ie  w y lan ia! 
z siebie p o tw orność  ta k ą ,  ja k ą  je s t  R o s ja  
bo lszew icka.

T ego  je d n a k  p. N ied z ia łk o w sk i nic p o 
wie, pon iew aż b ra k  m u o d w ag i do  w y c ią g a 
n ia w n iosków  z rzeczyw istości-

W . Z.
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Echa „Ż y ra rd o w a "  w Paryżu.
Paryż, 26. czerwca. -{TAT  ̂ Przeciw  znanym 

w Polsce akcjonariuszom  zakładów żyrardow 
skich pp. Marcelemu B aussac i Albertowi Aupe- 
tit w ystąpił z publicznem oskarżeniem o oszu
stw o i nadużycie zaufania wspólnik ich w „ E ta , 
blissem ents Rousseau” p. Tnrbil. Na inurach 
P aryża ukazały  się podpisane przez niego afi
sze, w których ostro a taku je  on działalność Pl>- 
Boussac i Aupetit. zarówno na terenie tow arzy. 
stw a „E tablissem ents R ousseau11, jak  i na te 
renie „Barupie NaUcnnle du Crcdit“ . .Autorzy 
odezwy piętnują również ich działalność zagra, 
nicą przypom inając, że zakłady Żyrardowskie 
w Polsce, których byli oni adm inistratoram i, 
zostały oddane pod zarząd przymusowy. Za
rządzenie to —  giosj odezwa — wywołało za 
strony  prasy  polskiej ostre kom entarze, k tóre 
jednak nie dotarły  do P aryża, gdyż p. Boussac 
umie się w porę zabezpieczyć.

N apiętnowanie w powyższy sposób dwóch 
znanych przemysłowców, wywołało we franCu. 
skich kolach przemysłowych duże wrażenie. 
P rasa  francuska pom inęła jednak całą sprawę, 
milczeniem a  jedynie ,.T,e Jo u rn a l’1 umieścił 
wzmiankę, że pp.: Boussac i A upetit w ystępu
ją na drogę sądową przeciwko autorom  wspom
nianego afisza.

W arszawa, 26 czerwca. (Tek wł.) W miej
sce zmarłego niedawno posła K w inty z B. B. 
wchodzi do Sejmu A leksander Adamowicz 
rolnik.

liUUMJRS!!

BACZNOŚĆ! H 0 W 0  OYWJ&RTA BACZNOŚĆ!

SC A WS A H^ S S  A W E N E C K A
przy ulicy KARM5UCK5EJ 35.

C e n y  b a rd z o  p rz y s tę p n e  i k o n k u re n c y jn e .  — Do d y sp o z y c ji b e z p ła tn ie  s z a c h y , 
dom ino , w s z y s tk ie  d z ie n n ik i k ra jo w e  i z a g ra n ic z n e . B ila rd  S e ife r ta  g o d z . 1 z ło ly . 
Piwo ekC C Ś reisS teS e. S a le  b rid g o w e  b a rd z o  o b s z e rn e  i p ię k n e  lo c u m  d la  w y 
c iec ze k , lo k a l o tw a r ty  do 12-i ej w  n o cy . —  O lic z n y  u d z ia ł  u p r a s z a  — , Z arzą d
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0 ciem piszą inifik̂.
„I.egjon Młodych" I „klerykalizm *.

Rosja z powrotem w Europie.
JAJvO PIERW SZE n a s t ę p s t w o  z w y c i ę s t w a  h i t l e r y z m u .

IV ciiwiii podpisywania T rak ta tu  W ersal
ik  i sąn, a  zwłaszcza ustalania sta tu tu  Ligi N a
rodów, największa. lądowa potęga europejska.

O dby ł sic v) W ilnie okręgow y  zjazd 
ę jo n u  M łodych". O b ra d o w ał p rzy  udzia le  p. 
w ic tw o j. Ja n k o w sk ie g o , k tó ry  sk ła d a ł z jaz
dow i iy o z e n ia . Z to k u  obrad  zjazdu  w arto  i conajm nie. 90 .miljonów obywateli w Europie
za cy to w a ć  n a d e s ła n y  zjazdow i h-t, by łego  wówczas licząca Rosja, znalazła się całkowici?

poza nawiasom Europy.
Nie została p rzy ję ta do związku narodów, 

ogłoszono bojkot polityczny i gospodarczy prze 
ciw niej, uznano za w roga ludzkości i cywili
zacji. zapowiedziano bezwzględną walkę z jej 
duchem, wydano ostro zakazi, wszystkiem u. <eo

re d a k to ra  „ T a ń s tw a  P ra c y 1', p. Z agó rsk iego , 
akutor p odnosi w  nim :

„oo,raz silniejszy napór czynników reakcyj- 
no-klerykalnych"
w  P o lsce ... A n as tęp n ie  p. Z agórsk i za 

c h ę c a  ..m lo d o lec io n is tó w  do  zrozum ienia . . . .V , • i , -  rmalo stempel sowiecki, a nic- brakł# te/, zapór•ustępu ..P rzed  w 'o>nia , .e ro insk iego , w  e to -1 . . . .  . ,
-1 ■ , . . i • - | wieilzj ze w  czasie możliwie bliskim calv swinti,Tm a u to r  p v tn . k ip Jv  nade d /ie  d/.ien, ... . . .3 f i  ■ . ' ..cvwiiuowa-nv w am e najw\n*zvcli ideałów,
„iż Jędrek  posiądzie odwagę i zdobędzie , ;zj::eczeM w *a- m oraln^ ci pokoju

-7'j ernr

te nabierają szczególnego znaczenia i aktualno 
ści, gdyż dla wielu jednostek i rodzin je st to  
je/dyny — jak  rok długi —  okres, w  którym  
wyjeźdź,ając na letnisko, zmuszone są z kosztow

-ej rozgrywki, cofa ja c sic w stosunku do Ja- nycb korzystać Wprawd* c nieda-
pouji z j e d n i o  Odcinka na, drugi, a zc pośred- n o , ^ '  sm wiadi mości o biletach rugo-

. . . .  c . w y  cli t ,  z w. „ ro dz innych ’*. Poini ja ia c  tu i ied*iiictw em  sw ego inenncck ia^o  sojuszn ika m ane- *, . , ”  . . ,
wrowała, równocześnie tak  zirecznie. że niby od ze uzyska,me lej zmzki test uw araukow a- 
niecl,cenią, tn iw kzala najpierw  stosunki gospo-P 11 Jopelm en.em  d.ugrego szeregu bu-roKratycr
d e r c e ,  a następuję p ,lityczne z A-ngij, ‘ l>»ry- n**a
żem i Rzymem, nic mówiąc o bliższem sąsiedz
twie jak Polska. Turcja i wielu mniejszych.

A resztę robił czas i... Hitler.
.leżeli dzisiaj patrzym y na niemal trium fal 

ny wjazd sowieckiej Rosji do Europy, jeżeli 
faktem  just dzisiaj to. w co jeszcze trzy lata

sługiwać jedynie na odległościach większycł ; 
niż 150 kilom etrów. A więc naw et Zakopane
,sta je  się dla K rakow ianina zbyt bliskiem, b y  
zniżkę mógł osiągnąć, gdyż według rozk ładu  
.jazdy — oddziela je od K rakow a ty lko 144 k i 
lometrów. Z dalekich wyjazdów le tn iskow ych 
korzystać mogą tylko luazie zamożni, a ..d laya

się na silę, żeby jaśnie pana chwycić za gar 
dło i bić w kufę, względnie w mordę? 1

B vlo  to  —  rzecz szczególna —  po n.-ibo- 
iż.eń.stwic (!) odpraw ieniem  na rozpoczęc ie  
z jaz d u  ..L&gjoinu M łodych1', po  k to rem  to 
n a b o ż eń -tw ie  —  pisze .K u rje r  W iłe ń w i"

prob.os7.cz Makarewicz dokonał ak tu  po 
święcenia sz tandaru  L. Ml. Okr. Wit.. koii- 
oz-ąc krótkicm  i podniosłem kazaniem, w 
którem  nawoływał do celowej i szlachetnej 
pracy pod tym sztandarem  dla dobra Pol
ski. za wzorem W ielkiego Obywatela Mar
szalka J  P iłsudskiego".
W  zw ia/.ku z pośw iecen iem  sz ta n d a ru  

„L og jonu  'M łodych'1 w i le ń s k i  ..S łow o p rzy  
ta c z a  pod  ad resem  k s. prób. M akarew icza 
b lu źn ie rczy  w iersz  ..P ań s tw a  P ra c y " ,  z a p y 
tu ją c , czy  ta k ie j o rg an izac ji m ożna św ięcić 
s z ta n d a ry ?

N asz po lsk i rozg-ardjaisz! Z resztą p rz y 
k ry !

Kto zamordował ś. p. min Pferaekieyo?
D o k o ła  zam o rd o w an ia  ś. p. m in is tra  P ie- 

rac k ie g o  sn u ło  się w  p ras ie  zag ran iczn e j ty 
le  p lo te k  i p o g ło se k  że można, sic  b y ło  w 
n ich  zgub ić... „ G a z e ta  P o ls k a "  p ię tn u je  na 
s te p u ją c ą  w ers ję  zam ieszczo n ą  przez p a ry 
s k i  „L e J o u r “ :

„Ohoć nieznana je s t tożsam ość morider- 
eów, w ydaje się, ie  ten  pożałowaniu. godny 
zam ach je st protestem  przeciw „nowemu 
kuisow i", w jb itn ie  geumanofilskietnu, sto
sowanem u przez rząd poiski i niepokojące
m u wielką część nsirodn. P. P ieracki był 
jednym  z najbardziej zdecydowanych po
śród „now atorów " i  zauważono w tych 
dniach starania, jakiem! otaczał p. Goeobe! 
&a, berlińskiego m isjonarza".

A ngielki „The Morrung Po<st“ przytacza 
pogłoskę

„o zam ordowaniu kom isarza policji w toku 
poszukiw ań zbrodniarza".
M edjo iańsłd  ,Con-iere d e lla  Se-ra.“ p isze: 

„L oża część opinji publicznej oskarża ży 
dów, k tó rzy  m ieliby w ten spoób zaprotesto 

, w ać przeciwko przyjęciu Goebbelsa"... — 
„O pinja publiczna doszukuje się sprawcy 
w śród kom unistów , żydów, a  krążą też nie
liczne przypuszczenia co do Ukraińców".

W INIEN PODJĄĆ KRUCJATĘ PRZECIW 
BOLSZEWIZMOWl ‘

jako hańbie ludzkości i zarazie, groźnej dla ua 
lego .w iata . Nawet dla Niemiec tego sprawcy

   i barbarzyńskiej wojny, zostawiono furtkę i moż
ność ppjednania. Przed Rosją .sowiecką, zam
knięto  wszelkie drogi powrotu, w ypow iadając 
„nieodwołalne*’ anatem a. Myśl k rucja ty  poczy
nała też przybierać coraz konkretniejsze formy 
wobec tego, ż-e Sowiety odpłacając- pięknem za 
jiadolme. odmówiły „zgniłemu Zachodowi" prze 
dowszystkiem  zapłaty  dawnych długów ca r
skich, a następnie za pośrednictwem  III. Mię
dzynarodówki rozpoczęły na całym kontyneu- 
eiig europejskim a także poza jeg'o graiwcami 
rozkładow ą roboty od wewnątrz, o ficjaln ie j,łla  
zmylenia śladów proklam ując swe rzekome 
desiu teressem tnt co do Europy a zwrot ku 
Azjk W zmocniona jej zasobami zapow iadała 
zaś równocześnie sowiecka Rosja powrócić do 
Europy dopiero k iedyś z pieśnią, zemsty, obie
cując, że po targa w strzępy w szystkie „inipcrja 
Kstyozne" tra k ta ty  pokojowe, ml W ersalskiego 
począwszy i uwolni od ich t.yranji w szystkie 
pokrzywdzone narody .

Ten rzekom y pow rót Rosji cło Azji przyjęto 
w  Europie z uczuciem ulgi do wiadomości, u- 
w ierzono i poczęto naw et na tym mndamencie 
budować, gdy nagle w dniu 16 kw ietnia 1922 
roku  areopag genewski nie bez zdziwienia i 
przerażenia dowiedział się, że m iędzy Moskwą 
a Berlinem, również 100-procenłowym aura go
ni,-:ta W ersalu, stanął układl w spółpracy i w za
jemnej pomocy, znany pod nazw a układu z Rć 
pallo Odchodząc pozornie do Azji zostawiła w 
Europie swego obserw atora, swoje ówczesne 
..alter ego" w  osobie niemieckiego m inistra 
spraw  zagranicznych.

Pozornie zaprzątn ięta odtąd Azją, umiała

temu nikL nic bvlbv liw ierzil. to jest to niewąt- , ,
; pliwie konsekwencja zwycięstwa h.tler ,z„iu, jest-p raw ie  bez skacze

k tó iy  zarówno możnych i silnych iak A m eryka,[n ,a ; f ,  . 'M ' T  4ok.a* ? e ^ « » rak
\ng ija  i F rancja a  także w szystk im  mniej tyce d,a wl«k8ZOSc‘ ob>’wale!l f,kcyjna- '

szych pojirost.u pcha w obję.cia Rosji, tworząc

obywateli fikcyjną. 

M/reszcie autobusy kolejowe, wprowadzone
z niej czynnik rozstrzygający już niemal znpol- M mic.jsce pryw atnych, podrożyły znacznie ko
nie równorzędnie o wszystkich zasadniczych za szta przejazdów i uirudnily  przewóz bagażu, 
gadnieniach Europy. W t,oj chwili istn ieją już Mają one zdaje się na celu jedynie napędzić 
przedstaw icielstw a sowiockie w Nowym J o rk u , ' pasażerów kolei. .Test to jednak w  s iu n iep .p l-  
T.oaiJynic. Pairyżn i Rzymie, lada ilzicu przed-1tyka biedna i jej przypisać należy słabą sto- 
stawie,ielstwo jej znajdzie- się w Pradze,, P,i l- j sunkowo frekwencję pociągów naw et na tych 
gradzie i Bukareszcie, pak ty  nieagresji i układ Rujach, n a  k tórych w  okrasie letnim , jeszcze
o istoóię napastn ika czynią Rosję sowiecką 
gw arantem  pokoju n a  całymi wschodzie E uro
py, a  ponieważ zabiera dzisiaj glos, słuchany 
z uwagą w spraw ie rozbrojenia i pokoju swia 
tiw ego , więc jasnem  jest wobec tego, że w tej 
chwili

ROSJA JEST  JUŻ Z POWROTEM 
W EUROPIE

trak tow ana z pełnią, praw  i za.-zczytów.
Tę jej nową pozycję um acnia zaś każdy 

dzień w m iarę tego, jak  niepoczytalne w ybryki 
hitleryzm u popychają, Europę w ślepą, ulice 
konieczności, bez w zględu na niebezpieczeń
stw a z tern związane. Czy wobec Pirtów  i in- 
spiracyj takiego Goebbelsa lub H itlera, orga
nizujących front rew izjonistyczny może dziwić, 
że F rancja  chce widzieć Rosję Litwinowa w 
roli gw aranta już m etylko pokoju na wscho
dzie Europy? ale naw et na południu i w ej ser
su nad Dunajem? F rancja  tw ierdzi bowiem, że 
tego  w ym agają bezpieczeństwo i pokój św iata

w roku ubiegłym panowało naw et przepełnie
nie. .Test, czas najwyższy, aby czynniki miaro
dajne zdecydow ały się na wprowadzenie poli
tyk i taryfow ej kolei, na lo ry  jedynie wraśeiwe 
a temi są niskie, dosiępne dla szerokich rzesz, 
ceny biletów. Nic można niedoceniać skutków  
rozgoryczenia jakie, z napozór błahych powo
dów ale w niezmiernie licznych, wypadkach 
budzi się wówczas, gdy ten lub ów musi zre
zygnować z w yjazdu albo znacznie obciąć czas 
ponytu na letnisku, gdy obliczywszy koszta 

fj przejazdu kolejowego oceni, iż nie w ytrzym ują 
ich nikle środki finansowe skromnego budżetu.

, i

i nie widzi innego sposobu, k tóryby  stwarzał

Sukces partii katolickie;
w Hiszpanji.

jednak Rosja uniknąć tam  wszelkiej decydują- rozważne wiiriny być jej poczynania. (ab)

W tych dniach z okazji poświęcenia w Maj 
drycie nowej wspa-nialej siedziby kato lickiej 

przeciwwagę hitleryzmowi. .Tej zdaniem n m s! ' p a rtji Accion’ Popular przyw ódca jej, Gil Bo ł 
on być unieszkodliwiony, i to wraz ,zc w szyst-jbk .3 wygłosił w ielką polityczną mowę, poświę- 
fciemi swemi przybudówkam i.

Chociaż zdaje sobie niewątpliwie 
z tego, że je s t to wpuszczanie w ilka 
czarni.

Nie potrzeba dodawać, jakie niebezpieozeń 
stw a ten stan rzeczy kryje d la  Polski i jak |ni,<ih to uznanie przez państw o osobowości praw

noną. omówieniu zadań swego stronnictw a. — 
sprawę Przed przystąpieniem  do właściwego tem atu
do ow- Gił Robles stwierdził przedewszystkicm nieza 

orzeczone sukcesy stronnictw a poczynając od 
zwycięstwa przy w yboiach. Najważniejszym z

♦

Fiskalizm kolejowy.

B. B. chce „rozszerzyć front".
Prasa sa n a c y jn a  d y s k u tu je  d a le j 'n a d  

S praw ą p o z y s k a n ia  szerszych  w arstw  sp o 
łe cz n y ch  d la  B. B..-. „ J u t ro  P ra c y "  (o rg an  
sanacyjnych zw iązków  p racow n ików  um yslo  
w y ch ) grozi, że je ś li rzą d cy  P o lsk i n ie  na 
iwiąża k o n ta k tu  z ludźm i p ra c y , to  w ów 
czas —  o św ia d cz a  —

J.ąstan iem y  się w kró tce państwem urzędni 
,czem  w  najszerszem  tego słowa znaczeniu. 
Z abraknąć nam może w krótce tęgich, z te 
renam i związanych działaczy sam orządo
wych i, ubezpieczeniowych, a miejsca ich 
zajm ą zawodowcy. Pod brzemieniem tych 
niezliczonych urzędów^ zginie żywy czło
wiek.

H asiem  dnia s ta je  sic ha,sio: m /szerzyć 
front! Rozszerzyć front współdziałania pań-

Nie bez po ty od u zaczynają sic pojawiać na (..zasluż/me.” owoce 
lamach prasy  naw et najściślej związanej z oho 
cnym systemem, c-oraz ostrzejsze glosy na te 
m at różnych „odcinków** finansowego kon tak
tu  państw-a z obywatelem . Jeżeli naw et „Ku- 
rjer Poranny" zdobywa się na tak  stanow czy 
ton swych mvag o cenach pobieranych piv.cz 
monopole państw owe za sprzedaw ane przez nie 
artyku ły  i ośmiela się żądać rewizji tych cen, 
calem udostępnienia artykułów  monopolow-ych 
szerszym, niż obecnie masom ludności —  to 
oz.ipje się to niewątpliwie pod naciskiem  po
wszechnych już dzisiaj skarg, że przedsiębior
stw a i monopole państw owe nie liczą się z 0 - 
gromnem zubożeniem społeczeństw a i  fiskaliz
mem swym czynią przeciętnem u obywatelowi 
wiele usług i tow arów  wyprost nieosia.galnemi.

Mamy niezwykle w ygórow aną taryfę noez- 
tową. tak  drogą, iż —  rzecz w norm alnych w a
runkach niebyw ała —  opłaca sie w idjeznie 
pewnym jednostkom  zakładanie poczty p ry 
watnej. skoro — jak brzmią doniesienia policyj 
nc, na terenie samej ty lko stolicy ujawniono 
w ostatnim  czasie aż kilkanaście (!) takich 
przedsiębiorstw. Od niedaw na wprowadzono w

tej polityki, W styczniu

ricj Kościoła, co w  konsekwencji doprowadziło 
do w ysłania do W atykanu  nadzw yczajnego an 
b a sad o ia  Hi.szpanji w celu rozpoczęcia rokowaii 
o ustalenie modus vivendi. Do innych sukcesów;] 
naileżą: uzyskanie zapomogi rządowej dla pew 
nej części duchowieństwa, odlsunięcie w ykony
w ania ustaw y o Laicyzacji i upaństwowieniu 
szkół, wreszcie ogłoszenie am nestji, częściowo 
w ynagradzającej niesłuszne krzyw dy. Nie czas 
jednak, mimo tych -sukcesów, spoczywać na 
lauraćh. Dotąd, mówił Gil Robles —  naszem 
j&dy*wm zadaniem  było pozyskać masy. obecnie

stw a ze społeczeństwem, zbliżyć p a ń s tw o ^  życie ukrytą podwyżkę opłat telefonicznych;
i-i c- r~i /o }  n  r * n  C  f  r t  -  o  w n t n n u t o / t  C i iY /N ł  a  ’ r  » 1 -» .  ■ - * a i  • * * • ■ « .do społeczeństwa, wciągnąć społeczeństwo 

do żywej codziennej w spółpracy na wszy.-*- 
kich placów kach i w arsztatach  gospodar
czych i społecznych".

Konserwatyści, a sanacja.
O d p o w iad a jąc  ,.E xpr(.sso\v i P o ra n n e m u "  

Yia jeg o  w y stąp ien ie  p rzec iw  k o n se rw a ty s to m  
w  sp raw ie  obozów  izo lacy jn y ch  „C zas" 
ośw iadcza:

obozach kun.Centrucy,jnvch można''„O
mieć różnó*zdaii.ie, ale wystąpień,ic „Ekspre

wśród dużej części ludności w iejskiej sól w y j 
chodzi z użycia, nie mówiąc już o nafcie ty to 
niu. zap.dkach...

Jeżeli różnych danin podatkow ych opłaca
nych na rzecz skarbu naliczono przeszło sto —  
to listę, te  należy uzupełnić jeszcze szeregiem 
wygórow anych opłat za artykuły monopolowe, 
pocztę, telefon itd. Sa, one rówmie lub bardziej 
naw et sztywne od podatków , ale niewątpliwie 
bardziej przykro odczuwane przez ludność. —  
Oczekuje ona bowiem w tej dziedzinie, podo
bnie jak od producentów  pryw atnych, wieksze-

Wież. roku w prowadzono n w ą , taryfo osohow-ą,
„zniżoną" —  jak  głośno reklatnow-ano. Zniżka 
3(1 procentow a rzeczywiście zosta ła  zastosow a
na, ale jedynie puzy dalekich, k ilkuset kilom e
trow ych Drzejazdacli, a  więc tvch. z których
olbrzym ia większość ludności tylko w w yjąt l inuf iTI17  zdaó sobif  sP™we z trudności i p o ray  
kowych w ypadkacn korzysta N atom iast po  jo - 1 0 sposobach . h pokonania. Jednem  z nad
stawiono bez zmian dawne, w ysokie ceny prze większych zadań bie lących  Accion Popular, —. 
jazdów na odległościach bliższych, posiadaja j zdan*em ^ ' l ' ,a -ies  ̂ zwalczanie nar.
. ycb isto tne dla ludności znaczenie, skasow ano O r n e g o  w szenegach stronnictw a u p o je n i  
wszelkie zniżki tm ysiyczne, wynoszące, j a k ' ̂ wyraęstwem Uczynionr. w praw dzir wiele, wie 
wiadomo 33 proc., zniesiono ulgi przy przejaz . jodnak jeszcze pozostaje do zrobienia. Stron- 
dach pOwikitnych z uzdrow isk, skasow ano bi- Vv.cion Potpukur je s t p a rtją  dynamiczn*,
le ty  wycieczkowe pow rotne, ogranezono  wre - ' dU  któreJ zitczym anie się w , pracy
szcie w ogromnym stopniu liczne pociągów, r$<*™ w »a o^m ęcće się,_ Jesteśm y, mówił Robles, 
Octórycb podróżni mogli korzystać ze zniżonej gotową, do ooju airanją i nie Łoimy się
taryfy  podm iejskiej. D la u trudnien ia k o rzy sta -1 ST°źhy rozwiajzania Kontezów. Szeregi nasze są 
nia z tej tairyfy usunięto naw et w urzędowym 7-waTi^; propaganda trw a  a  zapał jest nieugię- 
rozkładzie jazdy znaki, które w skazyw ały p o 1̂ -  'We brak  nam także środków m aterjalnych 
ciągi, na kiórych zniżka podmiejska obowią * ieśH kfo cl,ce waIki> nlech t0 nastąpi raczej 
zuj w k o m o  przy kasach biletowych m ają się iutro  n i i  Tajemnica, naszej si»y pole

ga na luldiziaoŁ", na pozyskaniu mas, ufności w 
słuszność na«zego program u i prawdziwości na 
,*zcj nauki. Z dnigiej jednak  strony —  i to  jest 
również poważnym wrogaem wew nętrznym  —  
nie m ożna zbyt spiesizyć się, jakny  tego pra 
amęli niektórzy członkowie Accion Popular, 
(KAP).

znajdow ać wyikazy tych pociągów. Daremnie 
jednak trudziłby się ktoś, k toby takiego w yka
zu szukał: Nie znajdzie go przedewszystkiem  
już przy kasie biletowej na stacji krakow skiej 
Spraw a możności korzystania z ta ry fy  podmiej 
s,kit,i przedstaw ia się wogóle, jak  jakaś nieror- 
w iązaina zagadka, nie znajdująca w praktyce 
urzeczywistnienia.

Dziś w okrasie wyjazdów letnich, sprawy
I H n m

su" Jowodżi naglącej potrzeby obozów do 
ksztalcających ula pen nego rodzaju dzien
nikarzy, gćlzicbj ich nauczono zwykłej pu- 
blicystr i-zncj przyzwoitoSd, a, oduczono
brzydkiej przyw ary umysłów Mabyeh. t. j.
k łam stw ,. . N aszem  -/daniem  w y sk o k  „E xpres 'su“ je s t

O rg an  lconsorw aty to w kratkow skieh p rze jaw em  szerok iej a k c ji p o d ję te j p rzez le-
im a ż a  u y s tó p ie m i  . .U s p i - e W ' za indyw i- w icę san ac ji, żeb y  B- B. sk ie ro w ać  na lew e
d u a ln y  w y b ry k . Czy się je d n a k  n ie  łu d z i?  to ry !

go liczenia się z je j możliwościami pb tniczem i.
Ale już rekord fiskalizm u bije bez w ątp ie

n ia kolej sw ą ta ry fą  osobową — zbiera też

W A N D A 9 9
w t u l f i *  śwlotłnym

Arcydzieło najsubtelniejszej sztuki o U f a l l a p p  R o O h ł l  odtwórca ,Czem ■ 
niebywałym rozmachu i inscenizacji • ł f l i l o u O  D C O l j  p t « oraz

R tM '* '.  o r  najgłośniejsza gwiazda świata w wielkiej 
koinedji pełnej dramatycznego napięcia

M cji^

/

PILNUJ SWfiGO HĘZff
Promienna pieśń miłości d\-ojg* kochających się serc, porywająca potęgą wrażeń w pozosta
łych rolach, ROBEPT 5 0LNG i MA JRFIEN SULIYAN. Fiim ter to imnonujący triumf gry, 
tytarów gry MAR.TI DRESSLER i M'ALLACE’A BEERY, którzy w filmie tym wzruszeją i roz- 
śmierzają do łez Ponadto w programie dodatki dźwiękowe oraz najnowsza aktualność: Pogrzeb 
śp. Min. Bronisława Pierackiego. Pocz. sean. w d. powsz o g ó, 7 i 940 w niedz. 1 sw. o 3 pop.
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Polskie kajaki do Morza Czarnego.
narząd Główny Związku Nauczycielstw a 

Polskiego zorganizował, n a  szeroką skalę za- 
krojony, spływ  kajaków  do moitza Czarnego. 
Drużyna, złożona z 45 uczestników , w yruszyła 
w ub. w torek do Śniatynia, skąd u d a  się rzeka 
mi Prutem , Seretem i Dunajem w  kierunku  mo 
rz,a Czarnego. Po krótkim  w ypoczynku nad  mo 
rzem Czarnem udadzą, się uczestnicy spływu 
do K onstantynopola, gdzie nawiążą stosunki 
z nauczycielstwem  t.ureckiem i zapoznają się 
z potrzebami oświatowo-społecznenn tam tejszej 
kolonji polskiej. W  drodze pow rotnej uczestni
cy , spływu przybędą do Bukaresztu.

Wycieczka naukowa kleryków czeskich 
do Poiski.

Między 14'’ a 29 lipca b r .’ odwiedzi Polskę 
wycieczka naukow a kleryków  czeskich. Prze
wodniczyć jej będą: dr. Bedrzich (Fryderyk)
Yaszek, profpsor socjpjogji na,, wydziale Cyry
lo- M etodyjskim w Ołomuńcu oraz dr. Józef Jan  
czik, profesor socjologji w Brnie. Celem w y
cieczki jest poznanie polskich insty tueyj społe- 
cizno-charytntywnych. organizacji i rozwoju 
Akcji katolickiej, p rasy  katolickiej oraz cało
ksz ta łtu  życia katolickiego ze szczególniejszem 
uwzględnieniem stosunów  i w arunków  pracy 
kapłańskiej w Polsce. W ycieczka odwiedzi Po
znań, W arszawę, Częstochowę, Kraków , K ato 
wice i W ieliczkę. (KAP).

Bagna poleskie zdjste z samolotu.
W związku z pracam i przygotowawczcm i 

do osuszenia bagien polskich sporządzone ?ą 
obecnie m apy niedostępnych okolic na terenie 
województwa Poleskiego. W celu powyższym 
użyto samolotów z k tórych  m okradła są  zdej
mowane przy pomocy najlepszych aparatów  
fotograficznych. % samolotów będą sfotografo
w ane obszary o powierzchni 50.000 km. kw.

Dziesięć tysięcy —  na Zlot Sokoli 
do Poznania!

W edług dotychczasow ych obliczeń Sekre- 
ta r ja t  Dzielnicy otrzym ał już dziesięć tysięcy 

głoszeń druchen i druhów na zlot do Poznania 
w dniach 29, 30 czerwca i 1 lipca. Tyle też 
kart uczestnictw a zostało wykupionych. Spły
nie więc brać sokola z różnych stron Polski, 
przyezem sam e województwo śląskie w ysyła 
przeszło 1.500 druchen i druhów. Pozatem  spo
dziewani są liczni goście zagraniczni.

Wielki proces ukraińskich bojówkarzy
w Stanisławowie.

We w torek rozpoczął się przed sądem sta
nisławowskim sensacyjny proces przeciw  '16 bo 
jówkarzom , k tórzy  w 1933 r. w sierpniu zje
chali się w Nadwornej z różnych stron Polski, 
zam ierzając dokonać zamachu na kasę w Nad- 
wóme.j. Proces ten , k tó ry  trw ać będzie cztery  
tygodnie, wywołał w  Malopolsce W schodniej 
zrozumiale zainteresow anie.

Rozprawa sądowa o zajścia
w W ielkim Chełmie.

Na lawie oskarżonych w sądzie w K atow i
cach zasiadło k ilkunastu  obywateli i obyw ate
lek gminy W ielkiego Chełmu pow. pszczyńskie
go. A kt oskarżenia zarzucał im, że urządzili 
zbiegowisko; przed urzędem gminnym i u tru d 
niali policji aresztow anie niejakiego Koziołka, 
przyczem znieważyli policjantów . O statecznie 
Koziołek został aresztow any, a żona jego przy- 
prowadziła dzieci do urzędu gminnego, gdzie 
je zostawiła, mówiąc: , .macie starego  H itlera, 
to weźcie sobie też i m łode H itlery" Sąd oka
zał wszystkich na k a ry  od tygodni? więzienia 
do czterech z zawieszeniem. Zasądzone kobiety  
po w yroku, najpierw  wszczęły aw an tu rę na sali 
sądowej ze św iadkam i, a następnie wybuchły 
spazm atycznym  płaczem i już spokojnie poje
chały do domu, nie zapowiedziawszy naw et ape
lacji.

Żydzi zdemolowali lokal żydowski.
Grupa, kilkudziesięciu żydów w targnęła w 

W arszawie de lokalu gminy żydow skiej i zde
molowała- urządzenie wewnętrzne. Gdy policja 
przybyła na miejsce, już nie zasta ła  nikogo. 
Tło' zajścia, je s t następujące: gm ina wydzierża
wiła należące do niej tereny  przedsiębiorcy, 
k tó ry  urządził tam  ogródki i w ynajął je k ilku
dziesięciu żydom; w obec zalegania z czynszem 
przez przedsiębiorcę, gmina w yeksm itow ała 
w szystkich podnajemców. Poszkodow ani zrobili 
najście na w łasną gminę.

Sezon główny w naszych uzdrowiskach
W INOWROCŁAWIU. Z dniem 15  czerwca 

rozpoczął się w Inowrocławiu sezon g!ównv. 
Zapełnione są już wszelkie zakłady zam knięte, 
ożywił się także szpital sezonowy wojskowy. 
Goście kuracyjn i ko rzysta ją  z pięknej pogody, 
odbyw ają dłuższe spacery, do czego daje o k a ’ 
zję now y park . Liczne świerki dodają uroku 
jak  i balsam icznego zapachu. Poza nowym 

parkiem  zapraszają dalekie pola j parki do dal
szych spacerów. Diiżcm powodzeniem cieszą 
się k o rty  tennisowe Spotyka się w tym  roku 
obok licznych reum atyków  i ącfcretyków, spa
cerujących o lasce, dużo oeób młodszych i dzie
ci. W  dniach od 12 do 14 czerwca odbyła się 
w szkole dietetycznej w ystaw a dietetyczna. — 
Dużą sensację i nielada rozrywką będzie dla 
Inow rocław ia m ający  się odbyć 14 i 15 lipca br. 
Zlot Gwiaździsty. Samoloty, biorące udział w 
zlocie lądować będą na lotnisku turystycznn- 
komunikac.yjnem Inowrocławia, k tó ry  jest jody
nom uzdrowiskiem, posiadając cm port lotniczy. 
Pozatem  odbędzie się wyścig sam olotów na tra 
sie Inowrocław' —  Mogilno —  Strzelno —  Słu
żew —  Gniewkowo — K ruszw ica —  Inowro
cław. IV zawodach spodziewany jest udział naj 
lepszych pilotów-. W sezonie głównym korzy

stać można także z kuracji ryczałtowych.
IV IWONICZU. Iwonicz kąpie -ię w s łońcu ,: 

a pogoda i reputacja kuracji' iwoniokiej spra- 1 
w iły. iż zjazd kuracjuszy jest w tym rozmyć i 
większy, niż w roku ubiegłym. IVbacują do Iwo I 
nieza ci. co zaznali już dobrodziejstw jego w ód ! 
i kuracji, przybywają nowi — spragnieni zdro- j  

wia i odpoczynku. Zainteresowanie Iw oniczem 1 
wśród sfer lekarskich w zrasta, gdyż zapowie-1 
dziano k ilka wycieczek lekarskich do zdrojo
wiska, które przez zarzą 1 komisji uzdrowisko
wej i dyrekcję zakładu w Iwonicz", są zawsze 
serdecznie przyjm owane. I tak  w rln. 17 czerw
ca przybyła do Iwonicza liczna wycieczka Zwią 
zku Lekarzy P aństw a Polskiego. Sekcji leka
rzy szpitalnych ze Lw owa pod przewodnictwem 
dr. A ndrzeja Poborcckiego. dyrektora, jednego 
ze szpitali lwowskich. IV najbliższych dniach 
spodziewany jest, przyjazd wycieczki studen
tów
nictwein niestrudzonego działacza na polu zriro- 
jcw nictw a prof. dr. Ludomira Korczyńskiego.
W ycieczki tak ie m ają ogromne znaczenie dy
daktyczne. gdyż zwiedzający zdrojowisko leka
rze zapoznają się na miejscu dokładnie z jego 
wartościam i leczniczemi i urządzeniami,

mmmm

Kolejki linowe w Alpach a koleika na t e r o w ą .
W obec toczącej się w prasie polskiej dysku

sji o zam ierzonej budowie kolejki linowej na 
Kasprow ą. intoresująeem  będzie przedstawienie 
warunków- eksploatacji oraz ecu biletów jazdy 
2 kolejek linowych w Alpach. Cyfry odnoszące 
się do kolejki w- Alpach, przytoczono poniżej, 
zaczerpnięto z artykułów  inż. A. Levy-Lam bert, 
ogłoszonych w r, 1932 w  w ydaw nictw ie ..Gonie 
Civil“.

Lin,ja kolejki z Chamoniy na szczyt Breve-.it 
rozpada się na dwie sekcje: Chiutumbc —  Plan- 
raz 5 P lanraz —  Brcvent. Na pierwszej sekcji 
ku rsu ją  wagoniki 30-to osobowe 4 razy  n a  go
dzinę. na drugiej sekcji w agoniki są o połowę 
mniejsze, alo kursu ją 6 razy na godzinę. IV 
pierwszym noku istnienia kolejki, t. j. od w rze
śnia 1930 do w rześnia 1931 ko le jka przewiozła 
20.135 osób. Ceny biletów  były  następujące: 
Cbamonijc — Brevent 73 fr fr.. ta  sam a trasa  
w kierunku na dół 39 fr. fr., tam  i zpowrotem 
80 fr. fr.

K olejka linowa na M ont-Sałeve pod Genewa..

Zdrowy śmiech leczy wszelkie smutki. — Wielka parada hnmorn i dowcipu

Podwójny program humoru
znakomita komedja o kapitalnych momentach. Żywiołowa wesołość, nastrój, porywające tempo 
czarująca muzyka, niespodziewane awanturnicze przygody. Pełne humoru i werwy kreacje

»  S a s i m e m l l e  o™ lasu Pit ts .
Oto wesoły program komedjowy, który ubawi wszystkich Ceny popularne bez wyjątku dla

wszystkich od 50 groszy-.

Spór o miljony w Sadzie Najwyższym.
Do Sądu Najwyższego wpłynęła, skarga ka

sacyjna w niezw ykle zawiłym procesie spadko
wym. k tóry  ciągnie się już od la t 14-tu. Proces 
ten dotyczy spadku po Bercie Bernsztajn, k tó 
ra  pozostaw iła m ajątek  w artości k ilku  m ilio
nów złotych. W  skład  schedy wchodzą między 
innemi dom czynszowy n a  placu Teatralnym . 
Do spadku roszczą sobie praw a dalsi krewni 
zm arłej, oraz legatarjusz ogólny, obyw atel bel

gijski Finif. Proces ten był "już rozpatryw any 
przez sądy 7 razy j dw ukrotnie Sąd N ajw yż
szy kasow ał wyroki poprzednich instancyj. V.'
nadchodzącym  miesiącu Sąd Najw yższy zajmie 
się tą  spraw ą po raz 3-ci.

 oo----------
POCHÓD Z OKAZJI ZJAZDU POLAKÓW 

Z ZAGRANICY. Rada Orgr.aiizacyjna Polaków
z Zagranicy inform uje, że w sprawach pochodu 
ulicznego, k tó ry  odbyć się ma w Warszawie, w 
dniu 5 sierpnia br. z okazji II Zjazdu Polaków 
z Zagranicy, wszelkie za in teresow ane. organu 
zacje i stow arzyszenia zw racać się powinny 
do głównego kierow nika pochodu T. K orsaka, 
W arszawa, Now-y Świat nr. 15.

ZW YCIĘSTW O SJONISTÓW  PRZY W Y
BORACH KAHALNYCH W TARNOW IE. W 
ub. niedzielę odbyły się w Tarnow ie wybory 
do gm iny żydowskiej. Ośm m andatów  n a  ogól
ną ilość 20 uzyskała organizacja, sjonislyczna. 
N atom iast lis ta  sanacyjna nie, uzyskała ani jed
nego m andatu . £,jamiści przypuszczają, że ich 
ugrupow anie zostanie wzmocnione w radzie.

SZPAK Z HOLANDII ZAWĘDROWAŁ NA 
WILHŃSZCZYZ.NĘ. Pomiędzy wsiam i Rnjew 
szczyzną I Silbanów-ką pow-. molodeczańskiego 
pastuchy w-si złapali szpaka z obrączką, na 17- 
wej nodze, pochodzącego z Holandji. Obrączka 
uluminjowa posiada następujący napis: Musc- 
um Leiden Holland 128970,

umraii i ‘.JiMmummite—

H  U p n j ^ t g l k O  

W D R 0 G E R J !  im! SW.  T E R E S Y

STEFANA HYŁY
mydlą, kromy, perfumy, wody kolońsk.ia, 
kosmetyki, gąbki, g a 1 a n t e r j a toaletowa 

ziofa, chemikalja i t  d‘
TOWAR W WIELKIM WYBORZE. 
N A J L E P S Z E J  J A K O Ś C I .

Ceny niskie. Ceny niskie.
»jjMŁ’j.łaŁttu.wiiMiu«aiiiiMii aaacnanEB a a m w a— ■

Francuskie nagrody naukowe i literackie
W ielką nagrodę im. Brorjuette Gonin w w y

sokości 1GC00 franków Francuska, Akadem ja 
L itera tury  przyznała p. H uguet Edmond za 
..Dieionnaire de la  langue du XV! siecle-1.

Nagrodę literacką z fundacji Franklin-Gro- 
ut przyznało Francuskie Tow. L iteratów  p. Jac  

U niwersytetu K rakow skiego pod przewód- otres des Gachons za całokształt twórczości li
terackiej. Jacąues des Gachons jest autorem  
szeregu powieści z których najw iększy rozgłos 
zdobyła, -L e chernin de Babie".

Nagrodę literacką im. Jacąues Normand w 
wysokości 2,390 franków przeznaczoną dla po
ety. k tóry  nie wydal jeszcze własnego zbioru 
poezji — otrzym ał Paul C curant, au to r zbioru 
(w- rękopisie) p. t.: Poemes cle la Lorelei’1.

Nowe lety do stratesfory.
Pod auspicjam i National Geographie Socde- 

ty i A r my Air Corps przygotow uje się w Sta
nach Zjednoczonych wielki lo t do stratosfery. 
Lot ten odbędzie się w pierwszych dniach lipca, 
kiedy prognostyki meteorologiczne będą po
myślne. Balon w- tym  celu przygotow any bę
dzie miał niesłychaną w  dziejach aeronau tyk i 
pojemność trzech miljonów stóp sześć. gazu. 
W ypraw ą kierow ać będą m ajor W illiam Kep- 
ner, jako p ilo t 5 kpt. A lbert S tevens jako  obscT 
w ator i fotograf. W zlot nastąpi, z kotliny gór
skiej pod Black Hills w  stanie północnej D ako
ty. Aeronauci zabiorą zc sobą olbrzymi spado
chron o .średnicy 80 stóp na w ypadek oderwa
nia sie gondoli od balonu. P rojektow ane jest 
wzniesienie się eto w ysokości 24 tys. m.

Drugi w zlot do s tra tosfery  p lanuje inż. Pie- 
card, b ra t znanego belgijskiego uczonego. To. 
w arzyszyć mu m a jego m ałżonka, k tó ra  celem 
otrzym ania św iadectw a aeronau tk i dokonała sa
m a lotu z D etro it do L oim ington w kanady j
skiej prowincji Ontario. Lotu dokonała w nocy, 
jak  tego w ym agają w tym w ypadku przepisy 
seronautyczne.

Ambasador Builitt uniknął śmierci.
Am basador Stanów Zjednoczonych w Mo

skwie, Builitt, uległ katastro fie  sam olotowej, 
podczas przelotu własnym  samolotem z Mos
kw y do Leningradu. Motor nad samym lo tn i
skiem w I.eningrad/.ic, odmówił posłuszeństw a, 
w skutek czego sam olot skapotow ał i został po. 
ważnie uszkodzony. A m basador B uilitt i pilot 
por. W hite ezcześliwie ocaleli, nie odnosząc naj
mniejszego szwanku.

Nleudały zamach na Gandhiego.
W  Foona w Irtdjaeh dokonano zamachu 

bombowego, skutkiem  którego 7 osób odniosło 
rany. Zam achowcy w mniemaniu, że dokony
w ają  zam achu n a  Gnndhiego rzucili bombę do 
innego samochodu. W  chwilę po zamachu 

nadjechał innym samochodem Gandhi. który 
wziął udział w zebraniu, urządzonem  na jego 
cześć. W  związku z tym nieudalym  zamachem 
aresztow ano 5 osób.

ma około 1230 ni. długości; czas jazdy przy 
przeciętnej szybkości 4 m. nsi 1 sekundo wyno
si 5 minut. K olejka kursuje od godziny 8-mcj 
do 23-ciej. a  w dnie świąteczne i niedziele ca
la dobę. Przeciętnie w ypada ją 43 kursy  na do
bę. Cena biletu wynosi 15 fr. szwajc.. cena 
hu do wy kolejki 2.009.080 fr. szwajc.. koszty 
eksploatacji 100.000 fr. szwajc. rocznie.

Długość linji Kńźnioe — K asprow a wynosi 
4.200 m. podług ceny biletu na Mont-Saleve, 
cena biletu na- Kasprową w yniosłaby przeszło 
50 fr. szwajc. K olejka francuska jest znacznie 
tańsza: w stpsunku do ceny jazdy n a  B recent 
bilet, na K asprow ą kosztow ałby około 25 zło
tych. U nas traw i się jednak o cenie 6 do 7 
złotych.

K oszty juidowy 1200 m. na linji Mont-Sa- 
leve ■wyniosły blisko trzy  i pół m iljona złotych, 
cztcg- razy dłuższa lin ja  na Kasprową ma rze
komo kosztow ać 1 i pół miljona złotych.

J. L.

Tsniej niż za cenę
SILITU !!. KLASY 
msźssmy pedrćzswaś

p. i .  l . „ io t “
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Przygody d#óch Palakńw na Qc*anie.
Rzadko k to  z przybyw ających do Ameryki 

Polaków miał tak  „doskonałą prase(“ . jak  nasi 
śmiaTi żeglarze por. Bohornolec i Św-iechowski, 
którzy —  jak  wiadomo —  udali się w- podróż 
naokoło św iata na zwykłej żaglówce. Gala pra
sa nowojorska, zamm-ścila ich fotografje, foto
grafię łodzi i obszerne z nimi wywiady. Por. 
Bohornolec przyznał, że na tę  fantastyczną w y
praw o przez Ocean w ybrał sic bez żr.dnego do
świadczenia. Podczas 42 dni trw ającej podróży 
z P lym outh do w ysp Berm udzkich byli oni od
cięci zupełnie od św iata. Kierowali się oni wy
łącznie prymifywnemi instrum entam i, jak  Sek, 
stans, kom pas i ręczny zegarek. Fodczas dłu
giego pobytu na Berm udach por. Bohornolec 
leczył się na chorobę serca, k tórej się nabaw ił 
podczas długich wędrówek po Oceanie. Z Ber
mudów polscy żeglarze udali się do Nowego 
Yorku. Podróż ich trwała, 10 dni. W krótce po 
opuszczeniu wysp wpadli w trzydniow ą ciszę 
m orską. Dla zabicia czasu usiłowali łowić ryby 
na prowizoryczną wędkę, zrobioną z w ieszaka 
na ubrania. Ku ich przerażeniu złowili rekina. 
k tć ry  na szczęście urw ał sie i uciekł. Będąc już 
niemal u kresu swej podróży, t. j. niedaleko 
portu nowojorskiego, łódź ich o mało nie za
tonęła: w padła bcwiem w wir wielkiego pa
rowca, jadącego z F/uroyiy do A m eryki i przez 
blisko godzinę żaglów ka płynęła „przylepiona" 
do kadłuba okrętu. Dopiero, gdy parowiec się i 
zatrzym ał, jacht, mógł od rfego odpłynąć.

Por. Rohomiolec. k tóry  jest, oficerem w czyn. 
nej służbie, oczekuje w Nowym Yorku na prze
dłużenie swego urlopu. Jeżeli władze wojskowe 
udzielą mu dalszego urlopu, wybierze się on 
w raz zc swym towarzyszem  podróży w odwie
dziny do Polonji am erykańskiej.

SZAJKA PODPALACZY W  CHICAGO. Po
licja w Chicago aresztow ała bandę podpalaczy, 
złożoną z l t - tu  mężczyzn i jednej kobiety.
B anda ta . jak  eądzą. spow odowała większość 
pożarów w ostatnich trzech latach. Szkody, w y
rządzone przez pożary tylko w ostatnim  roku, 
obliczają na 5 miljonów dolarów.

KON MILJONERA W YGRAŁ 800 TYS. 
FRANKÓW. Około 800.000 franków  przynio
sło w niedzielę miljonerowi paryskiem u Volte- 
re zwycięstwo jego kon ia  „A dm irała D rakę" 
w Grand Prix Paryża, najpopularniejszej fran
cuskiej gonitwie, k tórej przyglądał się prezy
dent republiki francuskiej w  otoczeniu 5-ciu mi
nistrów  i licznych przedstaw icieli korpusu dy 
plom atycznego. Tegoroczny Grand Prix odbył 
sie pod osłoną sił p-olicyjnych gw ardji republi
kańskiej. n a  skutek zamieszek, które w ybuchły 
na torzc wyścigowym kiedy  dwaj ogólni fawo
ryci zostali na starcie.

Przy zabaw ianiu pejedyuezyeb
egzeispiarsy „Głosu Nar«d*“  
nałoży równocześnie nadesłać 
20 gr. za każdy numer dzien
nika i epłatę peeslawą 10 yr 

od egzemplarza,
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J f l u z y G a .
Nowe polskie oratorjum religijne.

Z nany kom pozytor krakow  ki. prof. Kazi
mierz Garbusińskj, ceniony tw órca Mszy, Ora- 
to rjów  i  utworów  chóralnych, stworzył nowe 
dzieło religijne. -Test to Oratorjum  pt. ,.8w. 
F ranciszek z Aissyżu" na sola, chóry i orkie
strę, w  dwu częściach. .Libretto zaczerpnął a u 
to r z k a n ta ty  W ładysława. Syrokomli (Ludwika 
K ondratow icza). Syrokomla napisał swą kan 
ta tę  z tą  myślą, że jakiś kom pozytor stworzy 
do niej ram y muzyczne. Zwracał się naw et w 
te j sprawie z p r o p o z y c j ą  d'o Stanisława. Moniu- 
erki. Moniuszko jednak nie podjął się. tej p ra 
cy. Biografowie jego nie wspominają nic o pla 
nach ozy próbach w tym kierunku.

c i e f c a m e

Samochody w poszczególnych krajach.
W edług ostatnich obliczeń Głównego Urzę

du S tatystycznego, najw ię-kszą z krajów  euro
pejskich liczbę samochodów posiada Francja, 
m ianowicie 1.854 tys. aut. W Anglji zarejest.ro 
w anych je-st- 1.622 tys. aut, w Niemczech 616 
tys., we W łoszech 323 tys., w Belgji 183 tys., 
w H iszpanj( l.“>!) tys.. w Szwecji 147 tys.. w łlo  
iandji 135 tys.. w Da.nji 118 tysięcy, w Czacho 
słow acji 100 tysięcy, w Szwajca-rji-04 tys., w 
Aust-rji 35 tys.. w Rruimi.uji 30 tysięcy, w Polsce 
25 tys. i na W ęgrzech 16 tys. samochodów.

Z krajów  pozaeuropejskich S tany Zjedno 
czone A. P. posiadają 24.317 tys. samochodów, 
K anada 1.187 tys., \ustralja. 523 tv?., A rgen
ty n a  331 tys. oraz Japonja 101 tys. sam ocho
dów.

Najdłuższa droga na świecie.
W ciągu najbliższych la t  A m eryka posia

dać będzie przepiękną au tostradę, k tć ra połą
czy A m erykę południową z Am eryką północną,

Kino Świt
Od w torku 26 czerw ca 1984 r.

P o tę ż n y  d ra m a t z  c z asó w  R ew o lu c ji F ra n c u s k ie j ,  a n g ie ls k ie j w y tw ó rn i 
„W . F . F ILM  S K R V IC E “ w L o n d y n ie .

m m m  g m l l o t i n e
reżyserji REG INA EDA 1-O • W LI l.’A Dramat roiiiośd. Wtóra zoz,kwitła w obliczu śmierci!
W głównych rolach występują U rirlo ia in o  Ponnnll * najnowszy nsu-tiier

lii BldUCłBIHC lin! I Uli Marleny DIETRICH ’neNajpiękniejsza kobiet* Anglp 1
Rozwydrzenie bestialskiego tiumu... Poświęcenie bohaterów Rewolucji... lo obraz tycia 
w czasach gdy r/ądjiła MADAME GUtLCOTJNE, — Nadprogram polski dodatek dźwię

kowy, tygodnik Paramountu i kolorowa groteska W A [.TA I)ISNEY'A.
■ -    ....      ... __ . .. ..  .

Trzy wyświetlania w dnie powszednie o godz. 5, 7, i 9 wieczór, a w niedziele i święta 
także o g. 8 popoł — Zniżki dla P. Akad. (za legit.) i uezn. szkó* średn., (w mundur

kach) przy kasie. Ceny miejsc ód 45 groszy. Zniżki i legitymacje ważne.

Mil|ony wydarte morzu.
Pocztowy parowiec angielski „E gipt" wpadł 

podczas podróży do Egiptu w czasie wojny na 
minę podwodną i zatonął w okolicy Brestu. 
..Egi.pt" miał na swoim pokładzie za rniijoh 
funtów złota w sztabach, które miało być prze
wiezione do kraju. K ilka angielskich tow a
rzystw  ubezpieczeniowych przejęło asekurację 
ładunku złota. Zatonięcie „E giptu" przypra
wiło je o ogromne stra ty .

W kilka, la t  później założone zostało tow a
rzystw o włoskie wydobywania, zatopionych ła 
dunków’ z głębin morskich przy użyciu nowych 
metod i środków. Tow arzystwo rozporządza 
kilkom a okrętam i wyekwipowanemi specjalnie 
w tym  celu, a m. in. i 9tatkiem  „A rtiglio", k tó 
remu udało się po dlużezej pracy w ydobyć z 
w nętrza zątppionego ..E g ip tu 1 calv ładunek 
złota w artości 26 miljonów złotych. W miejscu, 
gdzie zatonął ..Egipt" morze ma głębokości o- 
koło 140 metrów i tak  głęboko też spoczywa!W  ten sposób zostanie uraeozy w id mony pian 

prezjk lenta Roosevelta, nad którym  długo roz-inn  dnie kadłub zatopionego sta tku . Kilka mie 
wodzono się podczas obrad ostatn iej am erykan 
skiej konferencji w Montevideo.

sięcy trw ały poszukiwania nurków z pekindu 
..Artiglio" zanim natrafili na wrak ..Egiptu" i 
określili jego położenie. Teraz dopiero można 
było przystąpić do właściwej pracy nad wydo
byciem ładunku złota. Trzy tak  w ielkiej głębo
kości trzeba- było najpierw  przez założenie min 
dynam itowych i spowodowanie wybuchu rozsa
dzić żelazny kadłub ..Egiptu", aby dotrzeć do 
kabiny, w której złożone były stalow e kasety 
ze, zlotem. K asety okazały się jednak zbyt cięż 
kie, aby nurkowie mogli sobie na tej głęboko
ści i pod tak  wysokiem ciśnieniem poradzić z 
ich ciężarem. Inżynierowie ...\rtig lia ‘: wpadli
jednak na znakom ity pomysł: zastosowali o l
brzymie elektrom agnesy, które opuszczono na 
dno morza: tu ta j kierow ali nimi nurkowie, a 
potężne m agnesy w yciągały kasety  z piasku, a 
dalej w inda pom agała już w w ydostaniu ich na 
pokład. W ten sposób cały ładunek złota zo
stał w ydarły  z. głębin morza i przekazany rzą
dowi W. Brytanji.

T a  g igantyczna, najdłuższa w  świecie a u to 
s trad a  prowadziłaby ze Stanów Zjednoczonych 
do Buenos Aires i ątanowiłaby bezpośrednie 
połączenie drogą lądową między sieciami dróg 
w  Stanach Zjednoczonych, przechodząc n a 
stępnie przez państw a pohndtniiowo am erykań
skie. Kongres w yraził już zgo.dę na. budow ę' ęp w Ksiegar 
pierwszej części tej drogi. Prowadzić ona bę 
dzie z San Francisco do Panam y, a dalsza tra 
sa  uzgodniona będzie, jeszcze w G ualem ali na 
konferencji, w której wezmą udział -przedsta
wiciele państw  środkowej Ameryki.

Je s t rzeczą zrozumiałą, że S tany Zjeduoezo 
ne d y k tu ją  w arunki innym państwom . G ica 
one uzyskać niety lko nadzór nad całą ludow ą, 
lecz także zastrzegają się. że dostarczenie ca
łego m aterjału  budowlanego n a  drogę będzie 
pokry te przez S tany Zjednoczone. Inne pań
stw a bezpośrednio zainteresow ane w tej budo
w ie m ogą zatrudniać krajow ych robotników.
K oszta budowy, k tó ra  naturaln ie będzie prowa
dzona w edług najnowszych zasad techniki, są 
obliczone n a  100 miljonów dolarów i w edług 
obliczeń fachowców budowa ta da zatrudnie
nie wszystkim fabrykom  cementu w Stanach 
Zjednoczonych w ciągu roku.

Ks. Tadeusz Ciborowski:
JEDW ABNICTW O, hodowla jedwabników

morw 7. przedmową prof. U niwersytetu 
skiego dr. Ja n a  Prueffera. Łomża.

W i leń- 
to s t .  S k t . '

C elem  u regu low an ia  nakładu  
prosim y o jak najrych lejsze u re 
gu lo w a n ie  pren u m eraty .

jjedw abników , ale i ten kto z p rak tyką jelw nb- 
iniezą nic ma nic wspólnego, a interesuje się 

.'natom iast, życiem owadów. Toteż „Jeclwab.ni- 
1 etwn" znaleźć się winno zarówno w i ibi.joto- 
, kacli fachowych, jak  i w bii>ljoiek.:,e,.i szkol- 
jnyeli. a naw et uniwersyteckich". Nowa publi- 

ni l.n itas  w Łomży, str. 2W0 +  |ka« ja  niewątpliwie przyózyni się do tein wię- 
XVI, o&na zł. 4.75. _ kszego spopularyzow ania tak  ważnej i koniecz

Autor znany ze swych pub likacji w dzie- nf,j d /jcflzinr gospodarstwa krajow ego i miej- 
dzinie jyzczelnictw a oddaje społeczeństwu no n;lf|zioję zachęci wielu do produkcji towa- 
wą wielką usługę, ogłaszając prace przj rodni- m  7;l pp;.Vy  wydajem y zagranicy oknlo 50 milj. 
ezo-naukową i praktyczną z nowej dzioDztni. ^iot.ycli rocznie.
Je st to pierwsze dzieło, k tóre opuszcza prasę 
po upływie 62 lat. od w ydania wyczerpanego 
...Jed w abnietw a" dra Antoniego K nzubiw - 
skiego.

W książce obok znauyeh i ustalonych praw d
przyrodniczych w odniesieniu do jcdwahnictw a,
czrte in ik  spotka sie z nowemi zdobyczami na . . , .

Iszv cmg powieści „Nieumyślna cnota” \Y. Mci- nowenn m e sianu i bardzo in te re su - , ■ -p ‘ • . . . . . .
1 k'ów eer- -K olorow y m istrz iglv , obrazek bi.ndusici

Śport. n J f ,

Półfinały szpany ihaywidualnaj.
W ramach szermierczych mistrzostw Euro

py w W arszawie rozegrano półfinały w szpa
dzie indyw idualnej. Do półfinałów zakwalifiko
wało się 24 zawodników, wśród nich Polak So- 
bik.

Przed rozgrywkam i póiŁinaloweini w s/.pa 
dzie indywiduainej wydarzył się nieprzyjem ny 
incydent. Mianowicie Francuzi i Wlo.-i oświad
czyli. że w niedzielę rozegrano już. zbyt du 
żo (?) spotkań, wobec lego dom agają się przer
wania dalszych walk. Komitet organizacyjny 
m ając ustalony dokładny program zawodów, 
nie zgodził się na te żądania, lembardzioj. że 
Francuzi i Włosi ewojemi żądaniami wkraczali 
w nieswój* kompetencje. Francuzi i Wiosi wów
czas opuścili teren zawodów. Gdy jednak ko 
mitet organizacyjny zarządził prowadzenie dal
szych walk wymienione drużyny powróciły na 
planszę.

Niezwykły gest japońezynów.
Następna Olimpiada po berlińskiej odbędzie 

się, jak wiadomo, w 1640 roku. O zorganizo
wanie igrzysk ubiega się ożereg państw . M. in. 
Japon ia  zwróciła się do M iędzynarodowego Ko. 
rritetu  Olimpijskiego z propozycją zorganizo
wania Igrzysk Olimpijskich w Japonji. Japoń 
ski Związek O lim pijk i chce na swój koszt spro 
wadzić olimpijskich zawodników w szystkich 
państw, św iata.

 oo ■

„BLUSZCZ1’. Nr. 25 ..Bluszczu" rozpoczyna 
artyku ł pt. „Śp. minister Bronisław P ieraeki". 
W dziale iitora-eko-spoteeznym: ..Źródła kryzy
su tkwią w  człowieku" przez Z. K unicką. „Noc 
Św iętojańska", poezja J .  K orczakow skiej, dal-

tem polu.
jącemi drogami. A utor 
w
gdy
z.-
0  ..Jedw abnictw ie" pisze prof.
w przedmiocie do tego dzieła: -Żvwo i barwnie. .' . , . , , . . .  i tygodnia, przez II. N.; ..Z życia e k ra n u 1 ■podchodzi ks. J. C.rborowski do każdej sp u r  ,.;n , -1 , . , , • s t .  TI.: ..Z teatrów " przez S. P. O. i akt

lnjae liczne w łasne obserwacje, z w tó r je n ;, „  3IM_  , ________ .
może sie

przez P. O.-. ,.Z ubiegłego 
przez 
ualja

wy uając '• " 7 -V ,k o b ie c e .  Ponadto  dodatek  ..W ychowanie i szko
wiele może sie sta* tem atem  specjalnych n o -- ,, a ,-A  • i i i «• , _ . , . , . i la  : ..Nasz lekarz : ..Ogrodnictwo i hodowia
oiekan naukowych. Dzięki tym wartościom — ;. •
„Jedw ahnictw o” przeczyta z zainteresowaniem  " ' 1

gospodarstw o".

nietylko ten. co pragnie nauczyć się hodowli - 00 -

 00-------

POLSKA WALCZY Z BELUJĄ O PUHAR 
DAYiSA.

Do eliinina.yjiiycli zawodów o j-aihar Davi- 
sa zgłosiło -ię ogółem 17 państw. Losowanie 
tym razem wypadło dla na.? harrl/.o pomyślni'1. 
Przeciwnikiem naszym w t-cj rundzie będzie 
Belgja. Mecz ten ma się odbyć w Polsce w te r
minie do 22 lipni. Zwyeięsca tego spotkania 
walczy z Fetouja w Tallinie. Drużyna zwycię
ska spotka się -/.kolej ze zwycicsęą spotkania 
Grecja —  Austria. Polska, jak z tego wynika, 
ma szanse dojścia do finału (!).

POLAK ZDOBYŁ MISTRZOSTWO BELGJI 
W REGATACH ŻEGLARSKICH.

Mistrzostwo Belgji w regatach jachtów że
glarskich, organizowane przez Bruxelles-Roydl-
Yaelif-Club zdohyi Polak. L inż. Kowalski r,a 
jachcie „N hita". Osiągnął du 801) punktów, a 
więc lipsko 4 razy więcej od następnego -/.kolei 
zawodnika Simoneta, który mini ic-ii 3106. inż. 
Kowalski, który jest obywatelem polskim, błe 
rze żywy niiziai w życiu kolonji fioLkiej w Bel 
gji. Byt on członkiem słynnej osady wioślar
skiej, która w 1060 r. - zdobyła pierwsze miej
sce na słynnych regatach w Henie,v. Po /aten i 
Kowalski zdobył trzykrotnie mistrzostwo Bel- 
gji w regatach wiośhwśkieli pr/t-d1 źćojna.

 ■-.-,U V,f
PŁYW ACKIE MISTRZOSTWA OKRĘGU 

KRAKOW SKIEGO odliędą się w dniach 30 
czerw ca i 1 lipca lir. o godz. 17 ej pop. z ud /ia  
leni klubów1 krakow skich Cracovia, Makkahi ł 
YMCA. Zawody te zapow iadają się bardzo in
teresująco ze względu nn s ta rt prócz czołowych 
naszych zawodników, szeregu nowych talentów  
pływ acki dii. I

TŁOCZYŃSKI bierze udział w turnieju w 
Wimbledon. W pierwszej rozgryw ce..trafił on 

•na najlepszego tenisistę świata Graty forda i 
uległ nm po zaciętej walce 6:2. 7:-5. 8:6. 1 So
czyński mimo zmęczenia (przybył do Wimble- 
do-n tuż przed zawodami), grał doskonale.

JÓZEF BIRKENMAJER.

Zapomniane sonety
bajkalskie.

5. NOC.
Ciemność... Sklepienie niebios bezgraniczne 
k ry je  się w ezarno-błętkitsiej oponie.
Gwiazdy się na niem błyskają rozliczne, 
jalk kw iaty, które um njają błonie. .p if

W niebo się wznoszą ccdry niebotyczne, 
jak  do m odlitw y podniesione dłonie.
Po rosie płyną zapachy żywiczne, 
g ra ją  poszumy, kiedy w iatr powianie...

Jeziora fale, eo brzeg zlekka liżą, 
zda ją  się jakby  olbrzymią paiżą. —
Da. niej gwiazd plamki, jak złociste ćwiek;..,

I coś tak  szepce mojemu duchowi, 
by był jak  rycerz, k tóry  się gotowi 
do jak iejś walki — może niedalekiej...

Tanchnj 16! 8.
6. POGOŃ'.

Do nyy jjiycli gnają z wrzawą trium falną 
einych. bałtt.m ćw  skłębione łańcuchy;
I rozbijają się o ścianę skalną.
Sbatanj, w  głogi i cicmiernik suchy.

W iatr, kołysząc wód powierzchnię stalną, 
pieści przestw orze swojomi podmuchy, 
niosąc w błękitu iiczduię niewidzialną 
wonie krzepiące i kwiatowe puchy...

Ponad przestw orza leci duch mój miody 
z w iatrem , z chyżemu falami w zawody...
J gdzież on stanie w zawrotnym  swym pędzie?

Czy sie rozbije o skalne przegrody 
Czy gdzieś ?upłynie za św iata krawędzie 
i tam zarodkiem złotych kwiatów  będzie?

7. BURZA.
Na niebie czarny płaszcz chm ur się rozepnie. - 
W icher zawodzi, ta rg a  się i dąsa. 
strugam i wody, jak  biczmi. potrząsa:
/.nać. że do boju w ystąpi zaczepnie!

Mroczne przestworze od błyskaw ic śiepnie... 
Jak  rój upiorów, tiurn bałwanów pląsa 
i zaślinioną pa szczęką brzeg kąsa...
W całej przyrodzie * dech ze strachu krzepnie...

J a  tylko jeden czoła nie ugiąłem 
przed rozszalałym, zawziętym żywiołem 
i wśród złamanych drzew sam jeden sterczę...

8. BLASKI NA JEZIORZE.

J a k  zaklętego wojska, straże przednie, 
w zw artych szeregach w artk ie  fale suną; -  
mienią się w słońcu, niby złote runo, 
niosąc ku brzegom skarby niepoślednie...

/
I wód płaszczyzna to szmaragdem blednie, 
to  nibinowat rozogni się łuną...
Jakoby  harfą były złotostniną, 
g rają  i świecą promienne bezednie...

0  pieśni blasków! Tyś jest jedną nu tą 
z przeogromnego rozśpiewów ze,spotu,
co larami szeroko pracz kręgi -wszechbytu.

Gdy Arcy-mistrza przepotężne dłóto 
stw arzało św iatłość z m ętnego żywiołu, 
tyś w ypłynęła z otchłani błękitu.

Sludianka IRIS.

9. ZIMĄ —  W ODDALI.

Olbrzymia bezdtiia sinego odmętu 
pewno w lodowych okowach dziś stygnie—
1 zwinna fala już się nie podźwignie, 
ni roz.lewo,mego nie wyda tętentu...

Bo przed przemocą skroń ma się nie schyli 
i choćby wszyscy konnie ją  uczcili, 
ja śmiało słowa poślę jej szydercze!

Srebrzyste brzozy u skały zakrętu 
pewno niedługo ław a śniegu przygaie...
Ani w nich m otyl iii p tak  się nie mignie — 

K iedrow aja 1918. i wszelkie życie zamrze tam  dos-zczętu...

W ielki Bajkale! spętany olbrzymie!
Tw a pierś d r ż ą c a  tw ardym  snem zadrzem ił, 
by śnić o cudach ubiegłego la ta —

I ja nad tobą śniłem sny czarowne...
Dziś po nich sm utki czuję niewymowne:
.Ach, kiedyż pęknie twierdzja lodow ata?

Irkuck 19 9
10. INTRODUKCJA.

Nad tobą, wielkie jezioro Bajkału 
przeżyłem chwile, nazawsze pamiętne, 
gdly mnie tuliło łono twe p o n ę tn e ,; 
pieśń mi śpiew ając wśród wodnego zwału.,

W ówczas się ludzkość m iotała wśród szału, 
krwawo rozdarta  przez walki namiętne, 
niosąc rzeź, pożar, zniszczenie doszczętno 
za odw et mściwy czy błysk ideału...

W tedy się we mnie zew i zamiar krzewił, 
by  wznieść się w słońce, nad waśń i stron-

j nic twa,
by ujrzeć ludzkość — jednią i braterstwem ...

Bajkale! ty ś mnie uskrzydlał, rozśpiewit, 
myśl ową brałem — twojego dziedzictwa...
I ty ś  mnie jeden słuchał — nie z szyderstwem...
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Co dychał
m  J ^ r a S c m tm ie ..

*r. C

Środa, 27: W ładysław a Króla, Kresceaitego. 
Wschód słońca 3.16, zachód 20.01.
Pełnia księżyca o godz. 6 min. 8.
Długość dnia 15 godz. i 55 min.

C zw artek 28: Ireneusza b. «i., Marceli, Pawia. 
W schód słońca 3.16. zach. 20.01.
Długość dnia 15 godzin 53 min 

—■«*-
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PODANIE WIADOMOŚCI o ujęciu rze 
kornego spraw cy zam achu na śp. min. Piorąc- 
kiego, w czorajsze „Tem po" krakow skie ule

gło konfiskacie. J 1
O UDEKOROW ANIE MIASTA W DNIACH 

„ŚW IĘTA MORZA”. W związku z uroczysto
ściami „Św ięta Morza", któro odbędą, się w 
K rakowie w dniach od 28-go do MO-go lun. p re. 
zydent m. dr. Kaplfekl w ydał odezwę do ogó
łu obyw ateli K rakow a, aby zechcieli jak najli
czniej uczestniczyć we wszystkich obchodach,' 
uroczystościach i imprezach ...Święta. Morza", 
'oraz pospieszył- z ofiarami na cele Funduszu 
Obrony Morza. I'rezydent wzywa, równocześnie, 
obywateli m iasta  do udekorow ania domów 
chorągwiam i o barwach państw owych i m iej
skich, D ekoracja w inna trwać 8 dni. t. j. ofl 
28-go do 3(Ago b. m.

NOWY PLAC TARGOWY NA KROWO
DRZY. Na Oftatniem ]K)sied.zemu Rady Artysty
cznej odbytem pod przewodnictwem W icepre
zydenta Tnż. Skoczylasa rozpatryw ano szereg 
projektów  regulacyjnych sporządzonych przez 
Budownictwo miejskie. M. Jfl. przyjęto plan 
zabudow ania gruntów  miejskich poaugustjim - 
skich przy  ul. Wiśłisko, p ro jek t regulacji ul. 
S o k o lsk ie j  w Podgórzu, oraz bloku realności 
pryw atnych przy ul. Kr. Jadw igi i ul. Emaiie 
na  Zwierzyńcu. W końeu Rada A rtystyczną o- 
świadczyla. się co do konieczności założenia 
placu targow ego przy ul. Mazowieckiej na K ro. 
wodrzy, oraz w sprawie regulacji u zbiegu li
lie Okocimskiej i Czarnowiejskiej w Nowej Wsi 
i ul. Obopólnej w  Łobzowie.

NA WCZORAJSZYM TARC.l płacono: m le
ko niezbier. litr 0.14—-0.18. kwaśne 0.10—-0.15, 
śmietana, 0.80— 1.20. śm ietanka 0.50— 0.00. sfer 
zwycz. k.g. 0.50— 0.60, m asło deser. 2.30— 2.40, 
zw yczajne 1.80—2, jaja. świeże sz tuka  0 .0!— 
0.00. ziemniaki nowe kg. 0.10—0.12. buraki z 
nacią 0.10— 0.12. m archew 0.15—0.18, cebula 
0.30— 0.85. pietruszka 0.25— 0.30, seler 0.25— 
0.28. czereśnie 0.70— 1, wiśnie 0,00— 1. borów
ki litr  0.12— 0.15, truskaw ki kg. 0.30— 0.60, 
ag rest 0.30—0.50, poziomki leśne litr 0.35—

Wielki podwójny progr. tryskający humorem i wzruszający do łez przy nowej aparaturze dźwięk,

P o t r ó f i i c  m a ł t c f l s f i r o  H IL D A ^ K  L  S N M e \t  

Karczma na rozdroża *• “ SfiMWLi,e4"#B'
popol.Przedstawienia

Poranki
w dni powszednie o godzinie 5. 
w sobotę o 3. w niedziolę o 10 i

7 i 9 w  n i e d z i e l ę  t a k ż e  o g o d z i n i e  3 
12.  —  S s U b s k m p t ł a n  G s i b a n l e w .

: m o rd  w  Sarajew ie.

A rcyksiążę Franciszek Ferdynand z żoną w ychodzi 
samochodu, w którym  go dosięgła kula m ordercy.

zamachem.

z ratusza w Sarajew ie, 
Zdjęcie dokonane pięć

by wsiąść do 
m inut przed

\2.5i

I

j 0.60, ku ra  sz tuka 2— 3. kaczka. 2— 2..;0, ge-s 
50— I. kurczęta |m ra 1.50—3 zł. 

POSTRZELIŁ SIĘ STRASZAKIEM. Niej. 
| G rochal S tefan, tak  nieumiejętnie obchodził 
)się ze straszakiem , iż postrzeli! się w dłoń. Ra- 

i nę zaopatrzył mu lekarz Pogotow ia, pozosta
w iając  go następnieo opiece domowej.

POLICJA ARESZTOWAŁA Józefa Listew
kę za usiłownną kradzież torebki a ' kościele 
OÓ. Reform atów  na szkodę p. Szutkiewi

Słowackiego, kaplicam i Lipskich, Maciejow
skich, królow ej Zofji i i., odbędzie się we środę 
27-go 1). m. jako 15-a, wycieczka, nauk. T on . 
Mit. Krakowa, pod kier. d ra ,.J . Dobrzyckicgo, 
W stęp 1 7.1.. młodzież 50 gT. Zbiórka o godz. 
3.45 pop. na placu przed katedrą.

 oo  ’ A :»g-
&KPERTUAR TEATRU SŁOWACKU*;®.

ózówńv;' <-■ -W-1
ZABÓJSTWO NA ZABAWIE. W7 ub. nie

dzielę s traż  pożarna w Łęce Szczucińskicj (po
w iat dląbrowski) urządziła zabaw ę wr czasie 

której w ynikła między parobkam i bójka. Niej. 
Stantelaw  Kupiec likw idując osobiste p o ra 
chunki ze Zdzisławem Chrystem , ugodził go 
sztyletem  w piersi, zabijając, na miejscu. K u
piec po dokonaniu zbrodniczego czynu — 
jjbiegł.

Z REW OLW ERAMI NA KRADZIEŻ CZE 
REŚNI. Niej. Corgul Edw ard z Jaw o rsk a  pow. 
brzeskiego spłoszył trzech nieznanych osobni 
ków', k tórzy  weszli do jego ogrodu na czereś
nie. Osobnicy ci, uciekając strzelali z rewol
w erów  w kierunku Gurgula, ran iąc go w  pra
w ą rękę. G urgula po zaopatrzeniu rany  pozo
stawiono opiece -(tomowej. Dochodzenia celem 
ujaw nienia sprawców w toku.

ZAW IADOMIENIA I KOMUNIKATY.
KURSA W AKACYJNE DLA ORGANISTÓW7

urządza In s ty tu t m uzyczny w K rakow ie, uh 
św. A nny 2, od dnia 4 Lipca do 9 sierpnia br. •- 
Na program  kursów sklałdia -się: nauka prak
tyczna gry  na organach, m odulacji, akom pania
m entu do chorałów i pieśni, śpiew liturgiczny, 
zasady muzyki, harm onia itp. — Kierownictwo 
kursów  spoczywa w ręku prof. Paw ia Yrbie- 
kego, w ybitnego znawcy m uzyki organowej i 
teo re tyka.

ZNIESIENIE AGENCJI POCZTOW EJ. D y
rekcja  poczt w K rakow ie zwija z dniom 80 bm. 
agencję pocztow ą 3 stopnia w Grobli (powiat 
Bochnia) a w jej m iejsce urucham ia od 1 lip- 
ea pośrednictwo pocztowe o rozszerzonym  za
kresie działania, przynależne do agencji pocz
tow ej Mikluszowice. M iejscowy o k r ę g  doręczeń 
i zam iejscowy okręg pocztow y agencji poczto
w ej G robla zostanie w łączony do zamiejscowe
go okręgu pocztow ego agencji pocztowej Mi- 
kluszowice.

ZW IEDZANIE DROGOCENNYCH K L E J
NOTÓW I PAMIĄTEK SKARBCA K A TE
DRALNEGO NA W AW ELU, oraz dokończenie 
zw iedzania katedry , z grobam i Mickiewicza

Środa: ..Żydówka".
Czw artek: T ea tr  nieczynny.

REPERTUAR KINOTEATRÓW 
ŚW IT: M adame Guillotine.
W A N D A : P iln u j sw ego m ęża.
A PO L L O : K ob ie ta  O rchidea.
SZTUKA; Podwójny program humoru. 
SŁO N K O : S z ta b sk a p ita n  GN banie w.
UCIECHA: Bunt ml odzieży.
PR O M IEŃ : J e j  K ró lew sk a  -Mość. z Li- 

i ja n ą  H a w e y  i B lask i i c ien ie m iłości, z 
Svlwia. S y d n ey  i Fr. M archern.

' ADRIA: ..Przybłęda",
BAGATELA: .Jej ekscelencja miłość.
ATLANTIC: Noc miłości.
KINO „DOMU ŻOŁNIERZA-: ..Dziki Za

chód", „Miłość czyni cuda”.

DZIŚ „ŻYDÓWKA*^ ZE ST. DRABIKIEM 
I I. CYW IŃSKĄ. Dzisiaj w środę dana będzie 
daw no niegrana, opera IV. IIali:vy’ego „Ży
dów ka”, w opracowaniu mnzycznem dyr. B. 
W allek-W alcwskiego. scenicznem rcż. J. Stęp
niowskiego. W  partji Eloazara w ystąpi go- 
ściunie znakom ity tenor opery król. w Belgra
dzie S tanisław  Drabik, partję  ty tu łow ą śpie
wać będzie św ietna priinadonna I. Cywińska. 
W  innych partjaoh pp.: Mazanek .(Kardynał); 
K isielewska (Ks. Eudoksja), W ożniak (Ks. Leo
pold), Mazurek.

BAGATELA: Rajski 1’tnk w gł. roli Dolo
res de Rijo. ponadto  na scenie w ystęp artystów  
w rewji „Najweselej w B agateli”.

 oo-----

Trop w trop...
Sekcja ..Akcji kato lick iej’’ walki z iemora- 

lizacją w Krakowie (ul. Sienna 5) nadsyła nam 
następujący  kom unikat:

Zaczęły się w akacje, młodzież wyjoc-hala n* 
wieś, w ślad za nią jad ą  i starsi na wypoczy
nek, n a  -kurację. Zaroją się deptak i i plaże po 
uzdrow iskach, napełnią, się wrzawą wszelkie 
n ieudeptane ścieżki w górach i na równinach, j 
w  lasach i po łąkach. A trop w tro p  za tern 
znużeniom, k tóro  się w głąb przyrody chroni 
na k ilka  tygodni przed wielkomiejskiem tem 
pom życia, idzie z m iast n a  wieś zepsucie, Po
chód! to  niemal niewidzialny, ale tein niebez
pieczniejszy, niepokojący, że grozi znioprawic- 
niem dusz młodocianych.

A więc naprzód należy pam iętać, że w cza
sie w akacji młodzież ma nietylko dużo wolne
go czasu, ale i więcej swobody, niż w trybach 
obowiązków, przeto bez kontroli starszych po- 
obławia m asy bibuły drukowanej. Otóż zain te
resujm y się tern, co nasz syn czy córka czyta 
w ogrodzie i w lesie na wywczasach w pogo
dę, a w słotne dni po domach. Je s t sposób naj

.lepszy uchronienia mioćteioży od zlej książki 
|i szkodliwego pisma, sposób bardzo prosty: by 
tego nie w idyw ała w ręku dorosłych, f to sa
mo jufij ze wSzystKinn ieniem. P rzykład rodzi 
ców w hołdowaniu nieprzyzwoitej modzie na 
plaży czy gdziekolwiek, działa najbardziej za
raźliwi^, a wzór postępowania starszych dumo 
w nil; ó w w unikaniu mody nieprzystojnej i spo
sobu życ ia z. e tyką w niezgodzie, pociąga du
sze szlachetne i skłania do naśladowania.

Jeżeli nam  zależy na charakterze przyszłe
go pokolenia, któro ma Polskę wyprowadzić na 
szerokie gościńce rozwoju m ocarstwowego, to 
dmijmy n to, by  nasza młodzież poszła w życie 
samodzielna, trzeźwa i czerstw a nietylko cia
łem wy sportowa nem 1111 boiskach i zahartow a
niem w obozach w ychow ania fizycznego, ale 
przedewszystfoiem 7, duszą zdrową, k tó ra  w wie 
ku dzieciństwa nie zetknęła się przedwcześnie
z miazniatami zepsucia, a t-vcb pełne jest dzr , . „.

■ i  . • . ' • , , - i  , licvm vch członkowie stro n ,śnij zarówmo wielkie miasto, jak  każde uzdro-j *_ , _ _ ł ______ .
jowisko modne, dokąd z miast załata trop w
trop za duszą, młodzieży zabójc-ze a  tak przez
starszych lekceważone hasło użycia. ---------0 0-

Obchód ^„Wianków44.
związku z obchodem ..W ianków” Zarząd 
zarządza- zanikniecie dla ruchu kołowa

na czas tego obchodu w duin 
28 bm. od godziny 15— 28. ulic: Powiśle od 
strony  ulicy Zwierzynieckiej i Podzamcze, w y. 
lotów PI. Groble do ulicy Powiśle, wylotu ulicy 
B ernardyńskiej i ulicy Rybaki, oraz dróg nad
brzeżnych [10 prawej i lewej stronie Wisły po
cząwszy od mostu dębnickiego. Ruch pies//' 
przez te  ulice dozwolony jest jedynie dla 
mieszkańców domów w tych ulicach położo
nych, —  Ruch kołowy dozwolony je st w razie 
konieczności przejazdu prawą stroną jezdni te 
go moKiii. jadąc od ulicy Zwierzynieckiej i ty l
ko stępa i po jednemu. Tą. samą drogą odbywać 
się może ruch pieszych. Zarazem Zarząd m iasta 
ostrzega, że wspinanie się na. górne części kon. 
strukcyjne mostu dębnickiego jest, zakazane.

Garnizon krakowski —  Funduszowi 
Obrony Morskiej.

O dpowiadając na. apel skierow any z szero
kich kół społeczeństwa urządzą garnizon k ra 
kowski w dniu 1 lipea. hiiedziela') o godz. lfi-tej 
na stad  jonit* wojskowym < Błonia) „wielkie igrzy 
ska wojskowe'- na rzecz ..Fundusz Obrony 
Morskiej". Afisze zapowiadają urozm aicany 
program , k tóry  —  jak  uczy doświadczenie z 
igrzysk poprzednich — spotka, się niewątpliwie 
z entuzjazmem publiczności. Poza program em  
— niespodzianki. W stępy: 1.50 zł. 1 zł., 50 i 30 
groszy.

Ukazały się już w sprzedaży nalepki prze
znaczone. do dekoracji okien w dniu ...Święta, 
.Morvft". Nalepki w edług pomysłu iuż. W ierz
chowskiego. zalecają się artystycznem  w ykona
niem oraz przejrzystą i wymowną symboliką, 

 :o0 o:---------

Nowa ta ry fa  dia dorożek samochodowych
U kazało się zarządzenie prezydenta m. w 

sprawie ta ry fy  m aksym alnej dla przedsię
biorstw  >amochodowych dorożkarskich.

T ary fa dla dorożek samochodowych przed
staw ia się następująco: Z a.p rzejazd  w  porze
dziennej t. j. między godz. 6-ą a  23-eią. na 
przestrzeni 1 kilom —  20 groszy. Za każde 
następne 333 m etry  —  20 groszy, czyli za każ
dy  drugi i następne kilom etry 60 groszy. T ary
fa nocna: Za przejazd w porze nocnej, t. j. 
między godz. 23-a. a  godz. 6-ą. no przestrzeni 
do 666 metrów 80 groszy, za każde następne 
222 m etry  20 groszy. Za. postój tak  w  dzień 
jak  i w nocy. za każde 4 m inuty 20 gr.. czjfL. 
za jedną godzinę 3 zł. Za przejazd poza granicę 
m iasta oplata według umowy. T ary fa  la  wcho
dzi w życie z dniem 15 sierpnia b. r.

Przewiezioni do więzień.
Przebyw ający od kilku dni w aresztach pn-

Narodowego w 
Krakowie, zostali wczoraj przewiezieni do wię
zienia św. Michała przy ul. Senackiej.

Wizja lokalna w mieszkaniu dr. Nuessenfelda.
K raków , 26. 6. \Y oczekiwaniu wizji lokal

nej zgromadziły się we w torek już przed godzi
na. 8-mą rano na ulicy Potockiego, przed do
mem pod liczbą 12 tłum y publiczności, żądnej 
zobaczenia sprawców zbrodniczego czynu, po
pełnionego w  dniu 14 maja. Tuż po godz. 9 nad
jechała- kare tka  więzienna 7. oskarżonymi, k tó 
rych w yprowadzono na. II piętro, do m ieszka
nia dra. Nuessenfelda. Nadchodzi w krótce try 
bunał. ław a przysięgły, prokurator, obrońcy, sę 
dzia śledczy Zacharski. nadkom isarz Polak, któ 
ry  prowadził dochodzenia, znawcy dr. Jankow 
ski i prof. O lorycht, znaw ca broni p. Splichal i 
przedstaw iciele prasy. Cisnącą się publiczność 
policja odsunęła na p lanty. Posterunkow i pełnią, 
służbę pod kierunkiem  dwu komisarzy pp. Kró
likowskiego i H rycyny.

ROZKŁAD MIESZKANIA.

Idziemy na drugie piętro. Otwierają, s ir 0- 
szklone drzwi, wchodzimy do przedpokoju, w 
którym  rczpocząf się dram at. Przedpokój miesz 
kania dra N uessenfelda oddzielony jest od 
przedpokoju sąsiedniego m ieszkania cienką 
ścianką, gdyby więc w przedpokoju sąsiednim 
by l ktoś w chwili krytycznej, niewątpliwie był
by posłyszał coś podejrzanego. IV przedpokoju 
oprócz drzwi wejściowych jest troje drzwi: na 
lewo do poczekalni, na praw o do pokoju only- 
nacyjnego, naw prost drzwi do salonu, gdzie tuż 
przy drzwiach rozegrała się ostatnia wałka 
G arncarzćw ny o życie. Do pokoju jadalnego, 
w którym  stal kufer z pieniędzmi, można do
stać się z salonu i z poczekalni.

Rozpoczynają się ostateczne przygotow ania 
do naoczni, mianowicie odmierzenie wzrostu 
wywiadowczym , która ma odgrywać rolę słu
żącej. W zrost ten sam. Wywhid-owczyni układa 
się w tern miejscu, gdzie leżały zwłoki Garn-!

carzówny. W  biurku, w  salonie, pootwierano 
szuflady, wyrzucono z nich papiery, w  pokoju 
jadalnym  wyrzucono z kufra w szystkie rzeczy, 
na chodniku, prowadzącym do sypialni rozrzu
cono klucze — jednem słowem wytworzono 
stan w jakim  znalazł mieszkanie dr. Nuessen- 
feld po odkiyciu zbrodni.

WZAJEMNE OBCIĄŻANIE SIĘ 
OSKARŻONYCH.

Zaczyna się indagowanie Dońca, następnie 
Schenkirzyka i Bobrzeckiego. Doniec nie zraie- 
nif swych zeznań, dalej obciążał Schenkirzyka 
i Bobrzeckiego, im przypisując role morderców 
G arncarzówny. Donice o ty le ty lko przedstaw ił 
odmiennie swe zeznania, iż w czasie wizji lo
kalnej zajął inne położenie przy wywiadowczy, 
ni, aniżeli to, jak ie w edług zeznań na sali są- 
uowej w czasie rozpraw iania się ze służącą.

Rzeczoznawca Olbrycht zauważył, że n ik t 
z oskarżonych nie chce w swych zeznaniach 
zająć miejsca koło drzwi, to jest w pozycji, 
k tóra pow odow ała działanie przedewczystkiem 
praw ą ręką. Doniec twierdzi, że sta ł w ew nątrz 
salonu, jakkolw iek blisko służącej i w ogóle nie 
tknął służącej. Bebrzeeki twierdzi, że przyniósł 
szy chała t z pokoju ordynacyjnego, rzucił go 
na tw arz służącej, przeskoczy! przez nią i s to . 
jąc tyłem do niej odwrócony zarepetow ał broń, 
a w  czasie repetow ania tego w ypadł mu nabój z 
rewolweru. Doniec twierdzi i dziś, że Bobrzecki 
dusił chałatem  służącą i że będąc nad nią po
chylonym. strzelił do niej. a następnie broń 
zarepetował. Bobrzecki i Sohenkirzyk stw ier
dzają. że słyszeli krzyk służącej tylko wówczas 
gdy byli na schodach, natom iast Donice zeznam 
je, że służąca krzyczała cały czas 1 dlatego . 
on trzym ał ją  za usta. 0

W szystkim  t m  oąjKskarżouym zatjawali wig.
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Ie py tań  nietylko przewodniczący i prokurator, 
ale i przysięgli oraz obrońcy. Obrońcy paro
k ro tn ie prowadzili kontrow ersję n a  tem at ze
znań oskarżonych, każdy  tłum acząc wizję na 
korzyść swego klienta.

PYTANIA ADW. HOFMOKL-OSTROWSKIEGO

Obrońca Hofmokl-Ostrowski w pewnej chwi
li przedstaw iw szy Bobrzockiemu i Schenkirzy- 
kowi stanow isko prokuratora, k tó ry  twierdzi, 
że wszyscy trzej brali udział w mordowaniu,
stanow isko obrony, k tó ra  ■wykazuje, iż oskar
żeni nie chcieli m ordow ać Garncarzówny, tylko 
ją  ogłuszyć, zw raca się z apelem  do obu oskar
żonych1 b. studentów , by w prost powiedzieli kto 
jest w błędzie. Czy rzeczywiście jest tak , jak 
mówi Doniec, żc Bobrzeekj i Sclienkirzyk m or
dowali, a  Doniec trzym ał rękę na ustach, by 
nie krzyczała.

Cbr. Aschenbrenner; Czyli, żeby wzięli wi
nę na siebie.

Obr. Hofm okl-Ostrowski: Niech panowie so
bie rozważą. Po wizji lokalnej musi frzy jćć  re- 
flek.y że to co mówicie o okolicznościach mor
derstw a, że nic nie pam iętacie, nie może być 
prawdą.

Obr. A schenbrenner: Panie mecenasie'...
Bobrzecki: .Ta stw ierdzam  ty lko to jedno, 

że ja. słyszałem ty lko jeden krzyk, gdy byłem 
za drzwiami.

Po przesłuchaniu oskarżonych prof. 01- 
b rycht w trąca: To się dopiero teraz, wyjaśniło,
0 ile chodzi o Dońca, że gd> weszli dwaj jego 
tow arzysze, służąca się cofnęła, powiedziała: 
..eze.cn panowie chcecie, d ra  N iissenfelda nie
m a1'' i po tych słowach nastąpił krzyk, k tó ry  
siysznl .jeden zę świadków, w spółlokator domu.

Zkolci przystąpiono do wypytywania, oskar- 
żonyeh w sprawie ich roli przy kradzieży i roz
bijaniu biurka, kufra, szaf i t. d. O godzinie 
10..10 wizja była skończona.

Członkowie trybunału , przysięgli i in. udali 
się do sali sądowej. Na o sta tku  sprowadzono 
z góry  oskarżonych. W tym momencie publicz
ność przedarła się przez kordon policji i rzu
ciła się bliżej ku kare tce  więziennej z jakiemuś 
okrzykam i. P rędko zatrzaśnięto  drzwi kare tk i
7. a oskarżonym i, wsiedli strażnicy  więzienni
1 karetka, szybko odjechała, do sądu.

PONOWNIE NA SALT SĄDU.

W  sali sądowej przesłuchano kom endanta 
P. P. na K raków  p. Al. Reszczyńskiego, k tó ry  
przedstaw ił sądowi, jak  to Bobrzecki przyznał 
się wobec niego do fałszerstw a św iadectw a ma
tu rycznego.

św iadek  K ucharczyk pnrtjor domu P. K. O. 
przy ul. Zyblikicwiczn zeznawał na okolicz
ność. iż Bobrzecki po ślubie zapraszał do swe
go mieszkania jak ieś panie. K ucharczyk opo
w iedział jak  obserwuje wchodzących do gm a
chu P. K. O., przyczem obruszył się za na
zwanie go w prasie ..Cerberem 11.

Prok.: Ile tam ludzi mieszka.
— Mieszka 900 dusz. a k la tek  schodowveh 

jest. 11.
Obr. Bardel: No to może te panie, z któ- 

rcmi przychodził Bobrzecki toż m ieszkały 
w którejś z k la tek  schodowych.

K ucharczyk: Ja tam w szystkich ludzi znani, 
jak  ten palec w skazujący.

Jak o  osta tn i św iadek zeznaw ała S tefanja 
Sojówna. k tóra sam a zgłosiła się na świadka.

o d c z y t y w a n i e  a k t ó w .
Odczytano następnie ak ta  spraw sądowych 

Dońca o pr.lestępstw a adm inistracyjne. Był on 
ukarany U -dniow ym  aresztem  z zawieszeniom 
za niewłaściwe potraktow anie posterunkow ego 
w służbie. O dczytano dalej ak ta  dotyczące w y
roków sądowych w Lubiinie na Stan. Bobrze
cki ego i W ład. Bobrzeckiego. Stan. Bobrzecki 
skazany zestal w styczniu ub. roku za chęć o- 
szukańczego podjęcia pieniędzy z P. K. 0. na 
8 miesięcy z zawieszeniem. Bobrzeckiego W ła
dysław a ukara ł sąd grodzki w Lublinie z po
czątkiem  b. r. grzywną. 10 zł. z zamianą n a  dwa 
dni aresztu  za jazdę pod Lublinom bez biletu. 
Wl. Bobrzecki tłum aczy się. że nie jeździł w 
czasie o k tó ry  chodzi do Lublina i ktoś musiał 
się pod«zvć pod jego nazwisko. A kta sądowe z 
L ublina odczytano w tym  celu, by przekonać 
się, czy czyn zarzucany Bobrzecki emu W lad. 
nie przypada na czas. k iedy  brat, S tanisław  prze 
byw ał w areszcie w Lublinie. Bobrzecki Wlad. 
przyznał się, żc jeździł raz dio brata, gdyby 
więc czas aresztu  Stan. B. zgadzał się z czasem 
kiedy W ind. Bobrzecki miał być przychwyco
nym na jeżdzie bez biletu to  tłum aczenie się 
W ład. Bobrzeckiego o podszyciu się ozyjemś 
pod jego nazwisko już tein samem m usiałaby 
upaść. A k ta  w ykazują, że Stan Bobrzecki był 
w Lublinie sądzony za oszustwo w styczniu ub. 
roku. zaś czyn zarzucany W ład. Bobrzeckiemu 
przypada na marzec ub, roku, kiedy Stan. Bo
brzeckiego w Lublinie już nie było.

RZECZOZNAWCA — RUSZNIKARZ.

Rzeczoznawca Splichal zeznawał w sprawie 
użyteczności bojowej rewolweru autom atyczne, 
go. z k tórym  Bobrzecki był na ul. Potockiego 
w  sprawie siły strzałów  tego rewolweru i t. d.

P, Splichal orzekł, że rewolwer ..Liliput", o 
k tó ry  chodzi, jest wyrobu niem ieckiego jest 
już zużyty i  m a rozliczne w ady w technicznem

Bunt m łodzieży

Dziś na ekran ie  teatru świetlnego „ U C I E C H A "  Starowiślna 16.
CEC1L B. de MILLE — słynny twórca najwięksiych filmów świata stworzył nowe, olbrzymie

arcydzieło p. t.
Rewelacyjny dramat r ty 
cia studentów poruszający 
najżywotniejsze zagadnie
nia współczesnej Ameryki.

Lenjalna inscenizacja! Wystawa zadziwiająca swym ogromem! "00 aktorów bierze udzie* 
w tym olbrzymim przeboju! Na czelt tej wielkiej rzeszy aktorów występuje artysta obdarzony 
niezwykłym l ! | l O r | e ( -  R ip fc IF f lr f l  którego gra obudziła w Ameryce największe zacie- 

talentem U l lu I lG O  U lb lM U rU  kawienie i stała się niczem niezaćmiouą sensacją 
ostatnich miesięcy — Bunt młodzieży —  to Jedno z nielicznych udanych dzieł sztuki filmowej. Gom 
Jusz reslizatora przejawił się w tym filmie w całej pałni I — Przedstawienia o godz. 5 7 i 9-tej. 
w niedzielę i święta pierwsze przedstawienie o godz. 3-eiej popołudniu po cenach popularnych,

P n ra n H  fiIżnrtUiP * w P^tek dni* 29 b. m. o godz. 10 i  12 w pół., w sobotę dnia 30 b. m 
! U lali I UHfUWGt 0 godz. 3-eiej popoł., w miedzielę dnia 1 lipca o godz. 10 i 12 w por

— B M W

M in . B a r ih o y  w  B u k a r e s z c ie .

F rancuski m inister spraw zagr. (w środku) na dworcu w Bukareszcie został pow itany przez 
rum uńskiego m inistra spraw  zagr. Titąilee-cu (po lewej stronie min. Barthou) i prem jera T atare- 
scu (po praw ej stronie). Min. Barthou był podejm ow any w Rum unji nader gościnnie.

S E

iluzje eksportu do Niemiec.
Po wizycie naszych rolników w Berlinie n- 

trzym yw ala się przez pewien cza? atm osfera 
nadziei poważnego zwiększenia naszego wywo
zu do Niemiec. A tm osfera ta  doczekała się zre
sz tą  szklanki zimnej wody ze strony bliżej w ta 
jemniczonych w stosunki niemieckie. Na tein 
tle illa zilustrow ania trudności, jak ie  nastręcza
ją  koncepcje rozszerzenia obrotów polsko-nie
mieckich nie od rzeczy będzie podać inform acje 
dostarczone nam świeżo z zagłębia naftowego.

Mianowicie w ydaw ało -się, iż po zakończeniu 
w ojny celnej odżyje również eksport do Nie
miec naszych produktów  naftow ych, które 
przed wojna celną były jedną z poważniejszych 
pozycyj w naszym wywozie do tego kraju . — 
Istotnie w  kw ietniu eksport ten w ykazał dość 
znaczną pozycję 1.775 tonu. Optymistycznym 
nadziejom położyły jednak kres zmniejszone 
przez Niemcy w maju i czerwcu kontyngenty  
dewizowe na przywóz z Polski. E ksport naszych 
produktów  naftow ych w tyeih m iesiącach spadł 
znacznie, każąc przemysłowi rafineryjnem u roz
stać się z marzeniami o zintensyfikowaniu eks
portu na rynki niemieckie.

-oo-

DzśalaSncść s^dów pracy.
W edług ostatnich obliczeń, do sądów p ra 

cy w  Polsce wpłynęło w roku ubiegłym 16.938 
spraw  cywilnych, w tem 1.088 spraw  wniesio
nych przez pracodaw ców , 3.519 przez pracow 
ników umysłowych. 12.140 przez pracowników 
fizycznych, oraz 101 przez uczniów. Ogółem są
dy  pracy  załatw iły w ciągu roku 17,630 spraw 
cywilnych.

Spraw karnych wpłynęło 1.159, załatw iono 
zaś 944 spraw y. Nakazem karnym  zakończyło 
sie 9 spraw , wyrokiem zaś 777.

w ykonaniu. W czasie próby z nabojam i polskie- 
mi i austrjackiem i były  same nie w yszły, w y
strzeliły dopiero kule niemieckie, m ające cienką 
spłonkę.

Przew. Czy było możliwe, by niewypał zna
lazł sie w tem miejscu kolo zwłok, gdzie, go 
znaleziono, gdyby Bobrzecki repetow ał broń, 
będąc tyłem  odwrrócony do służącej, jak  on to  
mówi?

Znawca: Absolutnie nie.
Po wywodach znaw cy p. Splicbala. odczy

tano prace literackie Schenkirzyka, które w 
tonie zasadniczym  i opracowaniu literackim  nie 
odbiegają od zadania m atutycznego Schenkirzy
ka. z którego w yjątek  przytoczył p. Okrzański, 
dyrek. gimnazjum, w którem  uczył się Sche-n- 
kirzyk. ‘

k > Giełda krakowska.
K raków 26 czerwca W  pryw atnych obro

tach bankowych notow ano: dolaiy 5.27 i pół 
do 5.29 i pół (mocniejsze w poszukiwaniu). 
F un t szterl. dew iza 26.60— 26.80 franki fran
cuskie dewiza 34.95— 35,03; marki niemieckie 
go t. .193— 198; dewiza 202.50— 203.50; liry 
włoskie got.. 45,30— 45.80; dewiza 45.25— 
45.40: korony czeskie gotów ka 21.78— 22 zł.

Giełdowe cm ) zboża
Na giełdzie zbożowej w K rakow ie notow a

no we w torek  26 czerwca następujące ceny: 
pszenica dw orska stand, czerw. 19.25— 19.50 
zł.; biała standardow a 19— 19.25: targow a stan  
dard. 18.75— 19; żyto dworskie standardow e 
13— 18.25; targow e 12.75— 13; owies dworski 
stand!. 15.50— 16; targow y stand. 15— 15.50; 
jęczmień dw orski 14.50— 15.50; ta rgow y 13.50 
do 13.75; siano nowe 5— 7; koniczyna nowa 
6.50— 7,50; m ak niebiessłd z workiem 52—55; 
km inek krajow y czyszczony 140— 150; m ąka 
60 proc. poznańska 31— 32; m ąka żytnia okr. 
k rak . gat. I. 0.55 proc. 24.50— 25; gat, I, 0,65 
proc: 23,50— 24; Graham  pszenny 25— 26; pę
cak chłopski) bez w orka 20—20.50; siekanka 
jęczm ienna chłopska bez w orka 20.30—,21 zł. 
Tendencja słal>a dowozy małe.

f f i a d t o .

„Święto morza" w Pol. Radjo.
W  związku ze świętem m orza Rozgłośnie 

P olskiego R a d ja  w dniach od 28 czerwca do 1 
lipca br. nadają, szereg okolicznościowych i n- 
roczystych audycyj. A  mianowicie: w dniu 28 
czerwca o godzinie 18.15 usłyszym y słuchowi
sko m orskie J .  Stępowskiego w W arszawie; o 
godz. 20-tej nastąp i transm isja  z .,W ianków ’1 na 
W iśle pod W arszaw ą w  obecności P. P rezyden
ta, wreszcie o godz. 22.15 transm isja z Pozna
nia obchodu „W ianków 11 na W arcie. W  dniu 
29 czerwca o godz. 8-mej koncert orkiestr przed 
Ratuszem  w Poznaniu; o godz. 9.30 transm isja 
nabożeństw a z okazji „Św ięta Morza" w  k a te 
drze św. Ja n a  w W arszawie. O godz. 12-t-ej 
przemówienie P rezydenta Rzplitej. O godz. 
12.05 koncert w studjo wnrszawskiera ,p. t. „Mn 
rze w polskiej muzyce symfonicznej i w okalnej11. 
O godz. 18.15 koncert ..Pieśń polska i obca o 
m orzu11 ze stud ja  warszaw skiego. W dniu 30 
czerwca o godz. 17-tej słuchowisko Janusza 
Stępowskiego z W arszaw y dla dzieci p. t. ..Le
genda. o bursztynow ej koronie11. V.7 dniu 1 lin- 
ca o godz. 10-tej transm isja mszy św. polowej 
w Gdyni, poczem n a s tą p  uroczyste ślubowanie

wobec- P rezydenta Rzplitej uczestników  Zlotu 
Młodzieży. O  godz. 12.50 i o godz. 14-tej t p -  

portaż i transm isje fragm entów defilady huf
ców młodzieży przed P„ Prezydentem . O godź. 
22-gicj transm isja koncertu  przy ognisku po 
kazowem.

Wycieczki za m iasto z odbiornikiem  
ridjowym.

W  ostatnich czasach jesteśm y świadkami 
żywiołowego ruchu wycieczkowego, k tó ry  ogar 
mila. m ieszkańców m iast w  przeddzień każdego 
św ięta. Na zachodzie a zw łaszcza w Anglji, 
gdzie m ch ten  ma już swe daw ne tradycje, 
liudzie o wiele lepiej wiedzą, jak urządzić sobie 
niedzielny w ypoczynek, aby dół maksimum 
przyjem ności f maksimum korzyści.

Jeżeli przypatrzym y się  okolicy angielskich 
m iast zauważymy, że w szystko tam  je s t przy
stosowane n a  przyjęcie tych jednodniowych 
gości. U nas jeszcze daleko do tego stanu. N ie
dzielni wycieczkowicze zadowalają, się prymi- 
tywnem i w arunkam i, często znosząc, różnego 
rodzaju niewygody, by tylko móc zaczerpnąć 
odrobinę powietrza. Anglicy w swych m ałych 
dam kach idtawmimnych, w kajakach, w namio
tach  i m otorów kach spędzają czasy week-en- 
radju. Oczywiście hasłem  w ycieczki je s t zupeł
nie inny wypoczynek, TY zupełnem odcięciu od 
m iasta i  jego spraw , od zawodu i jego trosk, 
od m ieszkania i jego ciasnoty  —  marzyć, w y
poczywać. zapominać. Ł adna książka, żaden 
bridge! Nic nie powinno m ącić wypoczynku, 
człowieka, k tó ry  miał szczęście w yrw ać się z  
m iasta. Jeclm  jedyny  m ieszkaniec m a dostęp 
do zam kniętej tw ierdzy wycieczkowicza. P o d a  
nieć, k tóry  sam w szystko robi, nie potrzebując 
opieki, k tó ry  cicbemi tonam i m uzyki uzu
pełnia m arzenia, k tó ry  eiekawemi w iado
mościami urozm aica godziny w ypoczynku. — 
Posłańcem tym  to fala raldjowa, którą, chw y
ta  odbiornik tu rystyczny. Często się zdarza, 
że ludzie, k tó rzy  byli pilnym i radiosłuchaczam i 
w zimie, p rzesta ją  korzystać z raldija, gdy  ty lko  
zrobi się jaśniej i  ciepłej n a  dworze. Nic b ar
dziej fałszywego, nic bardziej niecelowego nad 
ten zwyczaj. Niech ty lko  spadnie deszcz —  
co w tedy m a robić wycieczkowicz? Albo w  cza 
sie długiej podróży kajakiem , gdy prąd  w ody 
zastępuje pracę wioseł? Albo n a  letn isku, gdy 
słota, trw a kilka, dni?

W e w szystkich tych  w ypadkach rad jo  j « t  { 
zbawcą. N aw et na.jWarćtefej u p arty  deszcz, nlf) 
zniszczy przyjem ności w ypoczynku, jeżeli włąP 
czy się głośnik radjow y i zagłębi w słuchanie; 
Tob rej muzyki. W  bieżącym  roku  ogłasza się) 
nową modę: modę chodzenia na wycieczki e  
odbiornikiem radjow ym ; modę w yjeżdżania ma 
letnisko z rad jem, m odę organizow ania obozów 
letnich z głośnikam i radjowemi. Tem baidriejf, 
że program y raJcfjowe w okresie letnim  zo sta ły  
ułożone w ten sposób, ab y  za p ew n ić . w łaśnie 
w niedzielę, a  naw et już i  w . sobotę, popołudniu 
słuchaczom m iły i  beztroski w ypoczynek ,,

bó.Ytl

wotf.Pragramy staeyj rsdjowyeh
Czw artek, 28 czerwca 1934.

K raków  (304.3). G.: 6.30 A udycja poranna} 
11.50 Program  na dzień bież.; 11.57 Sygnał 
czasu, hejnał: 12.03 Transm isje z W arszaw y;
13.20 P ły ty ; 14.00 Transm isje z Wa.rsz.; 16.00 
P ły ty ; 17.00 Skrzynka pocztowa; 11.15 T rans
misje z W arsz.; 19.00 Rozm aitości; 1910 P ro 
gram  na dzień następny; 19.15 P łyty; 19.25 
Transm isja ze Lwowa: K oncert; 19.50 W iado
mości sportow e; 20.00 ..Myśli w ybrane’1: 20.02 
„10 m inut o tea trze" ; 20.12 T ransm isja z W ar
szawy; 21.00 T ransm isja z Gdyni; 21.02 W ia
domości bieżące lokalne: 21.12 Transm isje z
W arsz. 22.15 P ły ty , 22.45 K w adrans literack i: 
Poezje o raidiju; 23.00 Transm isje z Warsz.

Lwów, (377.4; G.: 17.00 L isty  i program y;
20.02 ..Kobieta, jako św iatło i ciepło życia"; 
22.45 K w adrans literacki.

W arszaw a, (1345) G.: 6.30 Pieśń „Kiedy
ranne w sta ją  zorze"; 6.35 P ły ty ; 6.40 Gimna
styka; 6.55 P ły ty ; 7.05 Dziennik poranny; 
7.10 P ły ty ; 7.20 Chwilka pań domu; 7.25 P ro 
gram na dzień bież.; 7.30 Rozm aitości: 11.57 
Sygnał czasu; 12.00 Hejnał, 12,03 W iad. me
teorologiczne; 12.05 Przegląd prasy; 1210 
K oncert; 13.00 Dziennik południowy; 13.05 
A udycja dla dzieci; 31.20 P ły ty : 1-1.00 W i a d o 
mości o eksporcie polskim; 14.05 Windom, go
spodarcze; 16.00 P ły ty ; 17.00 Skrzynka pocz
towa: 17.15 K oncert solistów; 13.00 „Napoje 
mleczne przygotow ane w domu"; 18.15 Słu
chowisko ż okazji „Św ięta m orza11; 19.00 Roz
m aitości; 19.10 Program  na dzień nast.,; 19.15 
P ły ty ; 19.25 K oncert ze I.w ow a; 19.50 W iado
mości sportowe; 20.00 „Myśli w ybrano’1; 20.02 
P rzegląd teatralny ; 20.12 M uzyka lekka; 20.50 
Dziennik w ieczorny; 21.00 Transm isja z Gdyni;
21.02 Wialdtomości rolnicze; 21.12 K oncert po
pularny; 22.00 „P iętnastolecie T rak ta tu  W er
salskiego"; 22.15 P ły ty ; 22.45 Odczyt w jęz. 
angielskim: „Indyw idualne podróże po Pol 
see"; 23.00 W iadomości meteor, i kom unikat 
policyjny; 23.05 M uzyka tan .

K atow ice (395.8) G.: 19.00 Feljcton sporto
wy; 19.20 Rozmaitości.
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Bialogród 20 czerw ca (PAT). Na cześć mi
n istra  Barthou odbył sio dziś wieczorem ban
kie t w czasie którego, wymieniono serdeczne 
to a s ty .»

N a przemówienie min. Jew ticza odpowie
dział dtuszą mową min. Barthou, oświadczając 
ni. in. co następuje: P. min. Jew ticz wypowie 
dzjaf słowa, których nie zapomni żaden Frań 
cm z ponieważ płyną one z serca. Od 20 Jat oba 
nasze narody idą w tym  samym kierunku, bro
niąc swego życia i swej wolności. N arody na
sze przelew ały lak  długo swą krew, że stw o
rzy ły  tosam o dziedzictwo cierpienia i chwaiy. 
V>' celu uświęcenia, rezultatów  tak  drogo oku
pionych, oba na«ze kraje stara ją  się obecnie 
zabezpieczyć przyszłość. T rak tu t z roku 1027 
stanow i konsty tucję dyplom atyczną naszych 
stosunków. T ra k ta t ten wprowadził mianowicie 
do ak tu  urzędowego solidarną wc!ę naszych 
jednom yślnych narodów. Jest on wymownym 
dowodem muszego zdecydow ania złączenia wy
siłków, w celu zabezpieczenia przed wszelką 
groźbą P°d znakiem pokoju całości naszych 
ojczyzn i ładu zrodzonego z traktatów . Rządy |

' J . „ c ie rp ie n ia  i c h w a ły " .
nasze oddały się z całego serca organizowaniu 
równow agi europejskiej. Przypomniawszy n a 
stępnie działalność Malej En ten ty  i pak t Bał 
kański, min. Barthou złożył hołd „pięknej kon 
cepcji słow iańskiej, zrodzonej z tej samej w i a 
ry w przyszłość, która zawsze znajdowała za
stosowanie pozytywne, zwrócone w kierunku 
pokoju. ...Jestem szczęśliwy —  zakończył mi
n ister —  iż mogę podziwiać mądrość, z. jaką 
rząd wasz pod kierunkiem rycerskiego i dumko 
wzrocznego króla zdołał przeprowadzić dzieło 
pokoju, rozumną, w ytrw ałą i szlachetną dzia
łalnością.

W ciągu dnia dzisiejszego miui.-t.er Bmrthou 
odbył dłuższą rozmowę w godzinach rannych z 
królem Aleksandrem , k tóry  podejmował go na
stępnie śniadaniem, Popołudniu rozmowy zo
stały wznowione. Król A leksander wręczy! 
min. Barthou wielki krzyż orderu Orła Białe 
go i przyrzekł przybyć do Paryża na -jc-duni 
z oficjalna, wizytą. Przedmiotem rozmowo była 
m: in .-spraw a rozbrojenia i stanow iska delega
cji francuskiej w Genewie.

 :.o0 o:---------

Już tylko 2 3 proc. pokrycia marki.
(Telegram w łasny ..Głosu N arodu").

Berlin, 20 czerwca. W edle w ykazu Banku Rzeszy, w trzecim tygodniu czerwca obniżyły 
się w dalszym ciągu zapasy złota i dewiz po dkładowych o 0.6 procent i wynosiły w dniu 
23 h. m. 2.3 procent, podczas gdy w dniu 16 b. m. wynosiły 2.9 procent.

Czy nastąpią zarządzenia odwetowe Francji?
WOBEC WSTRZYMANIA W YPŁAT PRZEZ NIEMCY.

Czy Angija zrozumie s w o i  obowiązek?

Paryż, 20 czerwca (PATA. W kołach do
brze poinform owanych zapew niają, że rada mi
nistrów  rozw ażała spraw ę obsługi pożyczek 
Youuga i Dawesa. Ja k  się zdaje, członkowie 
gabinetu nie powzięli jeszcze decyzji co do sy
stemu, jak i należałoby zastosow ać w kw estii 
transferu  do franco - marek w płacanych przez 
Niemcy z ty tu łu  tych pożyczek. Kw estja ta 
będzie ponownie rozw ażana na najbliższeni 
posiedzeniu rady  ministrów po powrocie min. 
Barthou z podróży. Do tego czasu francuska 
delegacja handlowa, przebyw ająca obecnie 
w Berlinie, będzie m iała możność w yrobienia 
sobie opinji co do dyspozycyj rządu niemiec
kiego w tej kw estii. (Jak  już donosiliśmy 
znajdująca się w tom samem położeniu Angija

wprowadziła od 1 lipca b. r. t. zw, clearing 
czyli pokryw anie swych należności z kw ot 
należnych Niemcom za im portow ane przes 
nich tow ary. —  Przyp, Red.).

0!a uniknięcia przerwy.
Paryż, 26, (i. (PAT.). W celu uniknięcia 

przerwy w rokowaniach handlowych francusko 
niemieckich, podjętych 23 b, n. w Berlinie 
rządy francuski i niemiecki za obopólnem po
rozumieniem postanow iły przedłużyć jeszcze na 
jeden miesiąc, to znaczy do 31 lipca ważność 
obecnego tra k ta tu  handlowego. K ontyngenty  
importowe zostaną określone na lipiec w w y
sokości. rów nającej się jednej trzeciej cz-jści 
kontyngentu  kw artalnego.

Paryż 2(1 czerwca PATi. Prasa dzisiejsza 
podkreśla entuzjazm  jaki wywołała w izyta mi
n istra  Barthou wśród ludności jugosłowiańskiej 
i sk łada hołd wierności króla A leksandra i je 
go kraju  dla spraw y pokoju i przyjaźni z F ran 
cją.

Uroczyste przyjęcie wczorajsze — pisze 
,Le Matin1’ •— odbyło się w atm osferze kul

tu  dla wspomnień, z ezem łączy się niezłomna 
w ierność we wspólnej obronie pokoju.

O istocie rozmów króla A leksandra i min. 
Jew ticza z p. Barthou ..TJOeuyre1’ pisze, że w 
trzech punktach król i min. Barthou mogli 
stw ierdzić całkow itą wspólność poglądów a 
mianowicie w sprawie Małej Ententy , porożu 
mienia B ałkańskiego i przyszłej podróży tu-

rozmowy paryskie. Ribentroppn. Prze/Paiiotem 
rozmowy była też kw estja  W ioch i Austrji, po- 
ozem dłuższy czas poświęcono spotkaniom  łon 
dyńskim. od których w dużej mierze założy 
przyszłość Europy.

Na tem at ten „F igaro*  pisze: Rokow ania 
o których mowa nabiorą treści dopiero po po
dróży min. B arthou do Eoudynu. W szystko 
zależy od porozumienia, jakie nastąpi pom ię
dzy F rancją i Anglją w czasie rozmów francu
sko-angielskich. Rozmowy te stanow ić będą 
punkt kulm inacyjny ferm entacji dyplom atycz
nej. która da dobre lub złe wyniki. zależnie od 
tego, czy gabinet londyński zrozumie czy nie, 
swe obowiązki wobec Europy.

„M atin11, stw ierdzając również, z zadowolc-
reckiego m inistra spraw  zagranicznych Ruszdi niem całkow ita harm onię pomiędzy poglądami 
beja do B iałogredu. Następnie król prosił o i polifycznemi obu krajów  pisze: Barthou i Je  w

Niepowodzenie wewnętrznej pożyczki w Niemczech
iPEKLAROW ANO WŁAŚCIW IE TYLKO 75 MILJONÓW MK.

(Telegram  w łasny ,,Głosu N arodu").

Berlin, 2G czerwca. W ynik zakończonej w czoraj subskrypcji nowej wewnętrznej pożyczki 
niemieckiej zaniepokoił odnośne sfery, gdyż nowi subskrybenci deklarow ali tylko około 75 
iriljonów  mk. a więc o połowę mniej niż w m ałej Austrji w 1933 r. W prawdzie ogólny wynik 
subskrypcji pożyczki, k tórej wysokość nie byia z góry określona, w yraża się cyfrą okoia 

300 miljunów mk. z tego atoli około 225 milj. deklarow ali posiadacze poprzedniej pożyczki 
z 1929 r. jako jej konwersję. K w ota 300 milj. naw et gdyby była efektyw ną nie w ystarcza 
na pokrycie krótkoterm inow ych . zobowiązań skarbu Rzeszy, zaciągniętych na realizację tzw. 
program u pracy; Pochłonął on dotąd około m iljard  mk. N iekorzystny wynik subskrypcji po
większa deficyt budżetu niemieckiego o 225 milj. mk

Skandaliczne demonstracje w Budapeszcie.
(Telegram  w łasny „Głosu Narodu"),

Budapeszt, 26 czerwca. S tudenci hitlerow scy
w yjaśnienie eo do propozycji francuskiej w ticz nie naradzając się uprzednio tioszli praw ie j urządzili wczoraj wieczór dem onstrację auty- 
Sprawie L okarna W schodniego, poruszył tak że !d o  tych samych ustaleń. 1   '

Wielka ,r ' parlamentu jugoslow.
B elgrad, 26 czerwca. (Tel. wł.). Skupsztyna 

f senat zebrały się dziś o godz. 11 na wspólne 
posiedzenie uroczyste, poświęcone przyjaźni 
francusko-jugosłow iańskiej. Prem jer Uznnowicz 
w ygłosił przemówienie, w któ.-em po podkre
śleniu przyjaźni, jak a  łączy oba państw a oddał 
hołd F rancji i je j min. spraw  zagr. Barthou. 
Mówca z całym naciskiem  podkreślił koniecz
ność bezw arunkow ego odrzucenia wszelkich 
zakusów  rew izjonistycznych. Jugoslaw ja zdaje 
sobie sprawę, że obecny stan  rzeczy w Euro

pie zostaf zbyt drogo okupiony, aby można 
się byio zgodzić na jego zmianę.

M inister Barthou dziękując za serdeczne 
przyjęcie jakiego doznał w Jugosiaw ji w skazał 
na przyjacielskie ustosunkow anie się Francji 
wobec Jugosław ji od sam ego początku jej 
istnienia, oraz na konieczność ścisłej w spółpra
cy między obydwoma państwam i. Mowę swoją 
zakończył Barthou okrzykiem  na cześć króla 
i narodu jugosłowiańskiego. Przemówienia na
grodzone zostały hurzliwemi oklaskam i.

francuską. Okoio 200 dem onstrantów , przeważ
nie studentów  w ęgierskich z obozu hitlerow 
skiego utw orzyło pochód i wznosząc okrzyki 
wrogie przeciw F rancji i min. Barthou usiło
wało dostać się przed budynek poselstw a fran 
cuskiego. Policja, k tó ra  z łatw ością mogła 
dem onstrantów  rozpędzić, ograniczyła się je

dynie do zam knięcia uiie prowadzących do 
poselstw a, wobec czego dem onstranci ulicami 
bocznemi usiłowali dostać się przed budynek 
poselstwa jugosłowiańskiego. T akże tu n a tra 
fili dem onstranci na kordony policyjne, wobec 
czego skierowali się na pobliski plac. gdzie 
ostentacyjnie spalili kukłę, m ającą p rzedsta
wiać min. Barthou.

 oo------

Czy to potrzebne w tej chwili?
Tirana, 26 czerwca (PATA. Do portu w Du- 

razzo przybyła pierwsza ad rja ty ck a  eskadra 
w łoska, złożona z 20-tn jednostek  morskich. 
Dowódca eskadry  złożył w izytę władzom al
bańskim .

Szezególy niepotrzebnej demonstracji.
(Telegram  w łasny ..Głosu N arodu").

Belgrad, 26 czerwca. Dzienniki donoszą, żc 
do  portu albańskiego P racz  p rzybyła eskadra 
w łoska sk ładająca  się z 20 okrętów  w ojen

nych. F ak t ton wywołał w stolicy albańskiej. 
T iranie, wielkie wrażenie, ponieważ eskadra 
włoska przybyła do Draezii bez uprzedniej za
powiedzi. ..Folitika" sądzi, że przybycie floty 
włoskiej do Albanji pomyślane jest jako de
m onstracja W łoch przeciw Albanji, która 
w osta tn ich  czasach nie je s t zbyt w ierna po
lityce w łoskiej. Sfery polityczne uw ażają jed 
nak, że dem onstracja skierow ana jest raczej 
przeciw Małej Entcncic aniżeli przeciw  Albanji.

Od i  'tk u  dnia 2 2  bm. w kinoteatrze vv& s ? Q g l o u

P rzepyszne arcydzieło Z a c h o d u !

f t o M t i a  O r c h i d e a Cudowny film m i ł o s n y  
o oryginalnej treści i cza
rujących piosenkach! Te
atry, kabarety, z a b a wy ,

przyjęcia, muzyka, tańce, ruch! Barwna i interesująca fabuła! Realizował to wspaniałe arcy
dzieło reżvser: twórca czołowych filmów: A .  E . D IJ P O N T  w głównych rolach: fascynująca 
gwiazda Bollywoodn o i i mp ifnjrjhł or?l7- uroczy, mę- “  "  11 hilm ten z d o b y ł
wiośnianej piękności: d U IIG  IM I iy i l l  Kki, sympatyczny o l b r z y m i e  powo

dzenie na największych ekranach Zachodu!

UWAGA: Dla P. T. U r z ę d n i k ó w ,  Wojskowych i Akademików za okazaniem legitymacji zniżki 
z lii mie:sc na I miejsca, z II miejsc na fotele.

ZE STOLICY ŚW.
W atykan 26 czerw ca (Tel. wl.). Nowy poseł 

pełnom ocny W. B rytanji przy Stolicy Apostol
sk ie j K. P itzroy  R hys W ingfield w ilczy! Pa 
pieżowi listy  uwierzytelniające. Audjencja od
była się w  sali tronowej. Poseł wygłosił d łuż
sze przemówienie, w którem  złożył Papieżowi 
pozdrowienie i w yrazy przyjaźni w imieniu kró 
la i królow ej Anglji.

W atykan  26 Cfzorwoa (Tel. w.). Ogłoszono

oficjalne zaręczyny b ra tan k a  Papieża lir. Fran 
ciszka R atti, prezydenta rady  centralnej Alia
nta W atykańskiego z panną Anielą Crespi, cór
ką senato ra  Chespiego, b. delega ta  rządu w ło
skiego na konferencję pokojową w W ersalu.

W arszawa, 26 czerw ca (Tel. wl.) Kierowni
kiem W ydz, Ekonomicznego Min. Spr. Zagr. 
w miejsce p. Romana został m ianowany kon 
•sul generalny Gruszka.

Redakcja „ S ło w a  P o m o rsk ieg o "
na wolności.

W arszawa, 26. 6. (Telef w?A. A resztow a
n ych  w Toruniu 5 redaktorów  „Słowa Pom or
skiego-1 zwolniono z więzienia.

Skarga o nagrodę 327 tys. zl.
(Telefonem od naszego sprawozdawcy).
W arszawa, 26. 6. W dn. 27 hm. w N ajwyż

szym Trybunale Ad-min. rozpatryw ana będzie 
spraw a o nagrodę w wysokości 327.000 zł. za 
w ykrycie afery  przem ytniczej. Przed kilku  la t 
głośną była afera przem ytu w yrobów  włókienni
czych z Czechosłowacji do Polski przez K ryni
cę i Muszynę. Ustalono w tedy, że w aferę wmie 
szani byli czescy straż.nicy pograniczni. Do w y
krycia afery  przyczynił się em erytow any inspo. 
k to r celny G ustaw  Marszałko, którem u udało 
się schwycić transpo rty  przem ytu, idące do do
mów tow arow ych w Krakowie.

Początkowo ustalono w artość skonfiskow a
nych przemyconych tow arów  n a  przeszło pół mi 
Ijona zl. a ty tu łem  nagrody miało być w ypła
cone 327.000 zł., jednakże wyższe instancje n- 
znaly nagrodę za w ygórow aną i przyznały ty l
ko 37.000 zł. P. M arszałko zaskarży ł do T ry 
bunału A dm inistracyjnego decyzję Ministerstwa 
Skarbu i powołuje się w  swej skardze, te  aferę 
ujawnił z narażeniem  życia a  m usiał posiłko
wać się w tym  celu zorganizowanym przez sie
bie sztabem konfidentów-.

LIKW IDACJA „ROZW OJU” PRAWOMOCNA.
W arszaw a, 26. G. (Tel. wl.) Z apadła decyzja 

w sprawie rckursu. wniesionego przez tow arzy
stwo „Rozwój11. Rekursu nie uwzględniono, wo. 
bcc czego w edług obowiązujących przepisów- o 
.stowarzyszeniach „Rozwój1’ będzie m usiał ulec 
likw idacji. W najbliższych dniach ma nastąpić 
wyznaczeniu likw idatora przez w ładze adm ini
stracyjne.

GIEŁDA W ARSZAW SKA.
W arszaw a, 26. 6. (Telef. wiA. G iełda dewi

zowa: Belgja 123.83. JTolandja 359.56. Kopen
haga 119.10. Londyn 26.65, Nowy Jo rk  5.29. 
Paryż- 34.95. P rag a  22.01, S zw ajcarja 172.13, 
Sztokholm 137.45. W łochy 45.26. Berlin 203.50.

Obroty małe, tendencja niejednolita, bank
noty dolarowe w- obrotach pozagiełdowych 
5.28, rubel zloty 4.58, do lar zlo ty  8.93. m arka 
niemiecka . 1 9 5 - font *&terlin£Ów. 26.67.

Papiery procentow e: budow lana 44.15. s ta 
bilizacyjna 67.13. prem jowa dolarow a 53.25, 
konw ersyjna 65.00, dolarow a 72.00, listy i obli
gacje Banku G ospodarstw a K rajow ego i B anku 
Rolnego bez zmiany. T endencja d la  pożyczek 
państw ow ych i listów- zastaw nych niejednolita, 
obroty akcjam i małe. P ryw atn ie dillonowska 
85.35.
A kcje- Bank Polski 87.00, Cukier 19.00.

W arszawa, 26 czerwca (Tel. wl.). W śród 
polskich organizacyj sportu wysokogórskiego- 
wysunięto plan w ypraw y naukow ej do najw yż 
szych gór, na niezdobyte dotąd  szczyty w Azji 
środkowej. W ypraw a tak a  je s t jeszcze kw estja  
wielu lat. gdyż nasi ta tern icy  musieliby zdobyć 
przedtem odpowiednie wyszkolenie. Urządze
nie dwu w ypraw  naukowych na Szpicberg i w 
góry Atlasu trak tow ane jest jako w stępny tre 
ning.

 ,- o-----
PISMA POLSKIE ZAKAZANE NA ŁOTW IE.

W arszawa, 26 czerwca (Tel. wl.) W ładze 
łotew skie odebrały debit kilku wydawnictwom  
polskim mianowicie ..Robotnikowi", „S ztafe
cie1’; tygodnikow i „W olnomyśliciel Polski11 vI ła  
słu Podwaw elskiem u11 i „R obot. Przeglądow i 
gospodarczem u’1.

Stah lfie lm  i h it le ro w cy  w a lc zą  na noże.
Berlin, 26 czerw ca (PAT). Narodowo socja

listyczny ..Angriff’14 donosi że w miejscowości 
Quetzingen na Pomorzu niem. jeden z członków 
Stahlhelmu w czasie m anifestacji ranił ciężko 
sztyletem  kom endanta miejscowej szturm ówki 
hitlerowskiej. Szturm ow ca w  stanie groźnym  
odwieziono do szpitala.

Berlin, 26 czerwca (PAT). W Koszalinie i 
w Szczecinie policja państw owa w ydała rozpo
rządzenie zakazujące Związkowi Żołnierzy fron 
towych (stahlhelm) wszelkiej działalności poli
tycznej, zwoływania zgromadzeń, urządzania 
pochodów oraz noszenia mundurów. W edług ko 
m unikatu policyjnego zakaz w ydany został w 
związku z poważnemi starciam i między człon
kami Stahlhelm u a sztiirm ówkam i narodowo- 
socjalistycznem ł wywolanemi zachowaniem się 
Stahlhelmowcuw.

•— c a —

^

13970104

13309216



feta. S ,G Ł05 NAFGDU“ % dnia 27-go czerwca 1934 Nr 173

A. C. D O Y L E : 7

diabelska Mejn.
Włosy, stanęły mi na g łow ie , oczy  roz- 

ya rł/ się j przestrachu, usta się o tw arły , a  ję z y k  s ta ł 
się ciężki jak ołów. Z aw irow ało  mi w  g łow ie  rz czu 
bem, że mnie coś chwyta za  g ard io . C hcia iem  k rzy czeć , 
lecz czułem, że zask rzecza łem  o ch ry p ły m  g łosem , k tó 
r y  doch o d z ił gdz ieś  z da lek a . W  te j chw ili sp o jrza łem  
n a  H olm esa, w y rw a w szy  się z ch m u ry  ro zp a czy  i z a u 
w aży łem , że siedzi w y p ro s to w a n y  i z ty m  sam ym  wy* ( 
raz em  p rz e s tra c h u , ja k i zau w aży łem  n a  tw arz ach  t r a 
g iczn ie  zm arłych . T en  m om en t d o d a ł mi sił. .Zerw ałem  
się  z k rze s ła , z łap a łem  H olm esa i pędzony s trach em  
w y b ieg łem  z nim  przed dom . gdzic i rzuc iliśm y  s ię  n a  
tra w ę , św iadom i teg o , że s łońce n a d  nam i ja sn o  św iec., 
p rz e b ija ją c  d ja b c lsk ą  chm urę, k tó ra  n a s  sp o w ija ła  
8 k tó ra  u la tn ia ła  się pow oli, ja k  m gln . aż w końcu  p o 
w ró c ił rozum  i spokó j. .Siedzieliśm y n a  traw ie , otw ie
ra ją c  spocone czo ła , sp o g lą d a jąc  n a  siebie , i b a d a ją c  
się naw zajem  po p rze b y łem  dośw iadczen iu .

—  Mój drog i —  pow iedzia ł H olm es n iepew nym  
g łosem  —  w inienem  ci p o d zięk o w an ie  i u sp raw ied li
w ien ie. B yło  to  lek k o m y śln ie  i n iebezp ieczn ie  n a ra ż a ć  
sam ego sieb ie , a  co dop ie ro  sw ego p rzy ja c ie la . D o
praw dy , że b a rd zo  m i p rzy k ro .

—  W iesz —  odpow iedzia łem  w zru szo n y , n ig d y  
bow iem  nie zau w aży łem  p rzed tem  ty le  czuilości u H ol
m esa  —  że n a jw ięk sz ą  d la  m nie p rzy je m n o śc ią  je s t 
p o m ag ać  ci.

H olm es p rzeszed ł za raz  n a  sw ój W y k ł y  tro ch ę  
h u m o ry sty c zn y , tro c h ę  cy n iczn y  ton . W a rja c tw o  w sk u 
te k  ek sp e ry m e n tu  b y io  zupe łn ie  zb y teczn e , bo  p rz e d 
sięw zięcie teg o  d o św ia d cz en ia  dow odzi, że by liśm y  
ch y b a  szalen i. N ie w y o b raża łem  sob ie  je d n a k , że sk u tk i

m o g ą  być tak  n a g łe  i ostre . W szed ł do  dom u, sk ąd  
w y n ió s ł po chw ili p a lą c ą  lam pę i c isn ą ł ją  n a  śm ieci. 
M usim y gruntow m ie w yw ietrz ,yć p okó j. T eraz  n ie  m asz 
już  ch y b a  w ątp liw ości, co do środków , jak im i b y ła  
śm ierć zad an a .

—  A le pow ód  te n  tra g e d j1 c iąg le p o zo s ta je  nie 
w w jaśn iony^ C hodźm y się p rze jść  do p rzy s ta n i, a  po 
d ro d ze  porozm aw iam y. M yślę, że M ortim er T reg cu n is  
b y ł w  p ie rw szym  w y p a d k u  zb rodn iarzem , w  d rug im  
s ta ł się ofiarą. M usim y p am ię tać , że w  rodzin ie  te j 
b y ły  n ie sn ask i, k tó re  się za k o ń cz y ły  po jednan iem . 
J a k  o s trą  m u sia ła  b y ć  la  k łó tn ia , a  ja k  pozo rne po 
godzenie! G dy  sobie p rzypom nę M ortim era. jego  lisią, 
p rzeb ieg łą  tw arz  o oczach  szk lan y ch  za  o k u la ram i, 
m ogę p rzy p u szczać , że to  n ie  b i ł a  n a tu ra  p rz e b a c z a 
ją ca . Te h is to ry jk ę  o kimś. cza jącym  się w ogrodzie 
w ym yślił b y  odw rócić naszą  u w ag ę  i sk ie ro w ać  ją 
n a  fa łszyw e to ry . I m iał pow ód po tem u. K tó ż  m óg łby  
w rzucić  tru c izn o , n a  og ień , jeśli nie on? Z araz  g d y  
opuścił pokój, s ta ło  się n ieszczęście  ak lyb jt k to k o l
w iek  w szed ł do poko ju , b y lib y  w scali od sto łu . Z resztą  
wr sp o k o jn e j K ornw ałji. gośc ie  nie z jaw ia ją  się o g o 
dzin ie d z iesią te j w ieczór W szy stk o  w sk azu je  n a  M or
tim era  T reg en n isn , ja k o  sp raw cę  zbrodni.

—  W  ta k im  raz ie  jeg o  śm ierć b y ła  sam o b ó j
stw em .

—  T o  m ożhw e p rzy p u szczen ie . C złow iek; < na 
k tó reg o  sum ien iu  c iąży  ta k a  zb rodn ia , m ógł doznać  
w y rz u tó w  sum ienia i zadać solne śm ierć .i Szczęśliw ym  
zbiegiem  okoliczności, je s t je d en  człow iek , k tó ry  m o
że dużo  o tem  pow iedzieć, (poczyn iłem  w iec k ro k i, b y  
nam  w szy s tk ie  n ie jasn o śc i w y św ie tlił; m a b y ć  u m nie 
po p o łudn iu . O tóż i on. jeszcze pw.ed oznaczonym  cza
sem . P ro szę  tę d y , pan ie  frtem da.le. Pobiliśm y7 che
m iczne dośw iad czen ie  w  poko ju  i ta k ie  ta m  je s t  te raz  
duszne pow ie trze , że tru d n o  mi w  nim  p a n a  p rzy jąć .

U słyszałem  zgrzyTt fu r tk i og rodow ej i na ścieżce

p o jaw iła  się m a je s ta ty c z n a  p o s ta ć  ło w cy  a fry k a ń sk ie  
go. Ze zdziw ien iem  sk ie ro w a ł się k u  m ie jscu , gdzieśm y 
siedzieli.

—  P a n  po m n iep rzy sla l, p an ie  H olm es. P rz e d  go 
dz iną  d o sta łem  p a ń sk i lis t  i  za raz  p rzy b y łem , chocia; 
d o p ra w d y  n ie  w iem , d laczeg o  m am  się  s ta w iać  n a  pań  
sk ie  w ezw anie .

—  Z araz  to  p an irw y jaśn ię  i je s tem  b ard zo  zobo 
w iąz an y  za  p; i s k ą  u p rze jm ość . P ro szę  m i w ybaczyć , 
że p a n a  p rzy jm u ję  n a  św łeżem  p o w ie trzu , a le  p ra c o 
waliśmy7 z m oim  p rzy jac ie lem  nad. w y jaśn ien iem  ta k  
n azw an e j p rzez gazety7 „Zgrozy7 K o rn w a lijsk ie j“ i za 
pragnęliśm y7 czy stsze j .atmosfery7. P o n iew aż  rzecz
0 k tó re j będziem y7 rozm aw iali, dotyczy7 p a n a  osobiście , 
w ięc lep ie j p o d y sk u to w a ć  tu ta j ,  aby7 u n ik n ą ć  możdi 
w ości pod słu ch iw an ia .

S te rn d a le  zapalił cy g a ro  i patrząc,' o stro  n a  m e
go to w arz y sza  odezw ał się:

—  N ie rozum iem  o czorn p an  chce m ów ić ze mm
1 co m nie osobiście  d o ty c z y ?  jf

■—- Śm ierć M ortim era T reg en n isa .
W  pewniej chw ili ża łow ałem , że nie m am  p rzy  se 

b ie  b roni. T w arz  S tem d.aP a s ła ła  się pu rp u ro w a, oczy 
zab ły s ły , ż y ły  w y s tą p iły  mu na czole; ze rw ał się i sko 
czył z zaciśiiic tcm i p ięściam i k u  m em u to w arzy szó w 1 
P o h am o w ał się je d n a k  i z g w ałto w n y m  w ysiłk iem  
p rz y b ra ł m inę su ro w ą  i zim na, k tó ra  b y ła  bardz ie j 
niebe7.pieczna. niż pop rzedn i w ybuch .

—  Żyłem  długi czas między7 dzikim i i poza p r a 
w em  i s ta łem  się sam  dla siebie praw em . N lcchżeż pan  
o tem  n ie zapom ina , p an ie  H olm es, g dyż  nic chc ia łbym  
p a n a  obrazić.

—  I ja  1oj n ie  ch c ia łb y m  p a n a  d o tk n ąć .. N a jle 
pszym  dow odem  teg o  je s t. że w iedząc  to  co wiem. po
sia łem  po p an a  a n ie  po policję .

,-,{Ciag rlalszy nastąpi).

W IT R A Ż E  I O S Z K L E N IA  W O E O W IlI
od zł. 21— ir-tfr łtwrflfakwd

n a j ł a d n i e j  i n a j l e p i e j  w y k o n a  z n a n y  od  1902 r.

KRAtiOWSfti ZAfttAP W* FRAZO W i OSZftLttf
S. 01 ŻET.EMSKI

Krohdw, Aleia łmi$iilsfti€$o 23- Teł. lo§-!§
(dom własny), 

przulmule również reparoc{e i odnowy
Fachowa obsłnga. Fachowa oblfuga,
Kowtorysy? porada bszpłatnie.Dostarcu również ramy lub szynj żelazne

15 złotych medali w 31 lat pracy.

Fortepian
l u b  j i i a h i r i o

k u p i ę  g e tó m k ą
w k a ż d e j m ie jsco w o śc i
Podać markę, długość — 
stan i cenę! kryzysową.

!?3©wy< Sącz 1.
Skrytka pocztowa 140.

T M A W i E C - Z O K U J
Chrześcijański Pensjonat 

Ostoja* własność Józefa 
Badowskiego pod zarzą
dem Felicji Wąsowiczo- 
wej poleca słoneczne po
koje z utrzymaniem. Ce

ny umiarkowane.

Nr. Bb. Reg. 317/19S4 r.

O g ł o s z e n i e  N r . i x v m
Zarząd stoł. król. m. Krakowa zawiadamia;

I. że przystąpił po myśli art. 21 praw a 
budow lanego do sporządzenia planów zabudo
wania:
1) bloków między ulicam i: K rupniczą, Dol

nych Młwnów, R ajską, K arm elicką w Dziel
nicy IV,

2) obszaru gruntów  ograniczonego ulicam i: 
W rocław ską- Ł ok ie tka i Obozną w Dziel
nicy x m
Odnośne p ro jek ty  będą y yłożone do prze

glądu  w Budownictw ie m. Orłdz. B. Ratusz 
UL p. strawi Nr. 18 w dniach od 2 do 8 lipca 
b. r. w godzinach urzędowych od 12 do 14.

Tam że można zgłaszać wnioski w7 dniach 
od 9 do 15 lipca b. r.

II. o uchw alem u przez Radę m iasta na po
siedzeniu w dniu 21 czerwca 1934 planów  za
budow ania:
1) ul. Przełęcz i g rantów  przyległych w Dziel

nicy xxn.
2) obszaru gruntów  ipiędzy ulicami Tyniecką. 

Szwedzką, R adjostacją  i przedłużeniem ul. 
K apelanka Dz. XI,

8) gruntów  miedzy ulicam i: Boczną, Szwedzka 
i D w orską w Dzielnicy X,

4) obszaru między torem  powyścigouwm a ul. 
P iastow ską Dz. XIV',

5) rewizji planu zabudow ania gruntów  u wy
lotu ul. Żmujdzkiej Dz. XVII

6) częściowej rewizji planu zabudow ania gran
tów  miedzv uł. K ujaw ską. Kaz. Wielkiego, 
W yspiańskiego i Al. G ro ttgera Dz. XV. 
Powyższo plany będą wyłożone do prze

glądu jw. w Budownictwie m. Oddz. B. R a
tusz ITT. drzwi Nr. 1S w dniach nd 2 do 20 
łipca b r. od goclz. 12 do 14.

Tam że można zglaszaf:1 zarzuty  w dniach 
od 30 lipca do 42 sierpnia b. r

Kraków , dnia 19 czerwca T0.14 r.
P rezydent m iasta:
Skoczylas wz.

flpwaiwsia Witiitia Itasitraion
n a  te r e n ie  M a ło p o lsk i zach . i Ś lą sk a  C ie
s z y ń s k ie g o  p o s z u k u je  zd o ln y ch  a k w iz y to 
ró w . Z g ło s z e r ; a do  A d m in is tra c ji  nG ło su  
N a r o d u 11 p o d  * P o w a ż n y  p o b o c z n y  d o ch ó d  “

ZAKŁAOr CERAM ICZKE
*11013 A X. C2ARTORYSKIEG0
w S Z O W S K U  p. JAROSŁAW

p o le c a ją  z n a n e  z d o b ro c i i trw a ło śc i

piece kaflowe i kuchnie, 
dachówkę paloną i dreny.

C e n a  n isk a .  W a r u n k i  p ła tn o śc i  d o g o d n e .

t t ł i i i *  dla psA OaspculyA

N a p r a w i a m  m s s s y r t & i
do mięsa z gwarancją dodaję części do tychże. 
Osaazam noż.e stołowe, ostrzę brzytwy, no
życzki itp. — Ceny zniżone — Wykonania 

piewszorzędne.
E. Myszkowski, u! Dietlowska 46.

Wsiuryfczne i fjokształcajacs kursy

„W I E 0 Z 4”
KRAKÓW, UL, STUDENCKA 14/1

przygotowujące w flrouzs korespondencji, zapo- 
tnocą przystępnie i wyczerpująco opracowa
nych skryptów, programów i miesięcznych 
tematów oraz na 1 a k c j a c h  z b i o r o w y c h  

w Krakowie,
nrzyjmujs wpisy na nowy rok s z k u n y  

1934 35 i to na;

1) K u rs  m  s tu  ry c z  n y  g im n a z ju m .
2) K u rs  m a tu ry c z n y  p ó łro c z n y  re p e -  

ty to r y jn y
3) K u rs  ś r e d n i do e g z a m in u  z 6 -eiu  

k la s  g im n a z ja ln y c h .
4) K u rs  n iż sz y  z z a k re s u  4-o.h k la s  g im n .
5) K u rs  7 -m iu  k la s  s z k o ły  p o w s z e c h

UWAGA: Uczniowie kursów korespondencyj
nych otrzymują co miesiąc, prócz materjatu 
unikowego, tematy z 6-eiu .łówuych p-zed- 
miotów do opracowan;a. Nadto obowiązkowe 
kolloKwja (egzeminy) badają 2 razy w ciągu 

roku szkolnego postępy uczniów.
Opłaty b. niskie. Prospekty darmo.

W ykładają wybitne siły fachowe.

N O W O Ś C I! N O W O Ś C I!
Zł.

Alma M ater V ilnensis, K s ię g a  P a n n ą tk o w a  k o la  h is to ry k ó w  .słuchaczy
U njw . S te fa n a  B a t o r e g o ............................................................................ '5.—

A rrhenius S., J a k  p o w s ta ją  ś w i a t y ....................................................................... o .—
Bekier J. Ks., Z e b ra n ia  ro d z ic ie lsk ie  (m a te r ja ły  n a  k o n fe re n c je

r o d z i c i e l s k i e ) ..................................................................................................... 1,25
Bystreft J. S t. A ig e r , K ra j i l u d z i e ......................................... 4.80
Czernik St., P rz y ja z d  z z ie m ią  .......................................................................1 50
DobruwKsst B., Z a g a d n ie n ie  ż y d o w s k i e ............................................................. i -
Glakowski S t., Id e a  Ja g ie l lo n ó w  a  k ró le w s tw o  C h r y s t u s a .................... — .15
Grehawaki J. fo b ack i B. W alter A., H o s p ita c je  k ie ro w n ik a  s z k o ły  . . 1.50
M aternam i 0. D aw n e  p u s z c z e  i w o d y ............................................................  4 .—■
H elsztyński S t , K s ię g a  O z e ą s z a ............................................................................2 —
Merz H Inż. Br., O rg a n iz a c ja  i te c h n ik a  w m le c z a rn ia c h  d u ń sk ic h  U. 10
Hory?Z0 Wski S t., R ozw ój P o lsk i n ie p o d le g łe j  — P o lity c z n o  —  ad m i- 

n is l ra ę y jn y  k u l tu r a ln y  i g o s p o d a rc z j —  p o g lą d o w o  p r z e d 
s ta w io n y  (T a b lic e  s y n o p ty c z n e ! ......................................................   . 5.20

JabłońsKi K.. -lak z d o b y w a ć  p ra c ę  i s ia n o v  i i c o ........................................  3 .—
K sią ż k a  w  b ib lio te c e  — K a la lo g  i n f o r m a c y j n y ..............................................12.-—
Liasa Z. Br., Z a ry s  n a u k i o m n z v c e .................................................................. 7 .—
M akowiecki S., L e tn ie  o w o ce  ( J a b łk a  g ru s z k i i ś l i w k i ) .......................... 1 .—
M arczyński A. G az  303 ................................................................................................  3 .—
M rozowska Toepliłz J.. M oja w y p ra w a  n a  P a m i r y .................................... 2 .80
R eut M.. S p ła c o n y /d łu g  w d z ię cz n o śc i ( P o w i e ś ć ) ......................................... 2 .50
Usmolslti S t.. M a te m a ty k a  i f iz y k a  w e  w z o ra c h  tw ie rd z e n ia c h  i d e fi

n ic jac h , z ry s u n k a m i   2 .50
Pałczyński, Jan ta  WŁ, E s te ty k a  ł o w i e c k a .....................................  1.50

„ „ K a rc z m a  p o d  W i l k i e m .............................  1.50
n „ K to rn  z d w ó ch  (Ś w ię ty  E u s ta c h y , pow ,’eść

m y ś l i w s k a ) ........................................................................... 2 —
„ « P o lu ją c a  p a n i .  ...................... • ............................. 2 .50

R a m o ty  m y ś l iw s k ie  . . . . ' . ..........................i 2 .4 -
Roszkowaka J , J a k  z a k ła d a ć  K Ś. P . (K a to lic k ie  S lo w a rz . P o lek ) . 0.75
S kalski W., Z asad } 7 in w e n ta ry z o w a n ia  i b i la n s o w a n ia  w p r z e d s ię 

b io r s tw a c h  h a n d lo w y c h  i p r z e m y s ł o w y c h ...................................  5 .—
Stoffen  k.  Z b ió r p o lsk ic h  p ie ś n i  lu d o w y ch  z W a r m i i ........ 3.20
Ś w ia t i Ż ycie . T om  II. z e s z y t  6 ..............................................................................  B .—
T rafalsk i L., C z y sz c z e n ie  tk a n m , fu te r  i s k ó r   ......................................... 2 .—
T rzeciak  S t. Dr Ks,., M e s jan izm  a  k w e s ta  ż y d o w s k a ............................... 5 .—
T y d z ie ń  o P o m o r z u .....................................................................................................  4 .50
W aszak S t., P rz e w o d n ik  po In o w ro c ła w iu  i K u j.iw a c h  (K ru sz w ic a ,

S trz e ln o , P a k o ś ć ) ...........................................................................................  1 50
W odzińjka M ataw ow ska J„ O g ró d  p r z y  sz k o le  p o w s z e c h n e j i je g o

z a s to so w a n ie  w7 p ra c y  d y d a k ty r e j  i w y c h o w a w c z e j . . . 1,50
Z a sa d y  w y c h o w a w c z e  w7 szko ło  z a w o d o w e j (P ra c a  z b io ro w a  w y 

d a n a  s ta ra n ie m  K u ra to r ju m  O. S. l w o w s k i e g o ) ....................  7.S0

p o l e c a

a w a a M M  airaaBKBBBBBBBaaagsiaawBW

Zna«xy z so lid n o śc i
Art Z^Kład Rzeźby Kościalr.ej

J A N A  W O J T O W I C Z A
w Przem yślanach ,  woj. Tarnopol. 

P o l e c a  P .  T .  D U C H O W I E Ń S T W U :
Ołtarze, ambonyPChrzcielnice, konfesjonały etc. 
Odnowieni* i konserwacje starych ołtarzy. Ce

ny najprzystępniejsze, dogodne sptaty.

P r i j w .  r f f l s i i i e
S. S. KANANICZfK 

W ttraKowle, ul. ^zptMlne l .  W.
p r z y jm u je  w p is y  do  k la s y  I i II. gimnazjal
nej n o w e g o  u s t r o ju ;  V. i VI. ginir. humanist.

I n t e r n a t ,  o p ie k a  le k a r s k a ,  g im n a s ty k a  
le cz n icz a . Cpłaty bardzo niskie.

^ jo i .n re *  u  „Głos Narodu* iikę z o fr  odpoK, X, Boleksi. ie d ^ k to i (Kł.ąosriadz, D r Jo ref  jY w ca -ło w tiŁ  D nut n r  i* ..G łos7i Narodu" pod i* rz , R.


